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Cena Kur jera:
Warszawie: podana jest 

flaglówktr numern wieczornego, 
prowincji i w Cesar- 

opłata za przesyłkę po- 
* °*ą i koszta ekspedycji wy- 
>Osi: rocznie rs. 3, półrocznie rs. 1 

P- 50, kwartalnie kop. 75, nile* 
^eznie kop. 25.
Oddziejna przedpłata na jedno 

wydanie Kurjera ani w 
®rszawie, ani na prowincji 
‘.rjmownną być nie moie. 
Corner pojedynczy kop. 3.

Oziś: Franciszka Ksaw. 
Wtorek: Barbary Panny Męcz.
Broda: Piotra Chryzologa. 
Czwartek: Mikołaja Bisk. Wyzn.

Wychodzi i rozsyła się dwa razy dziennie na Warszawęi na prowincję. W niedziele i święta 
uroczyste wychodzi tylko rano, w poniedziałki 1 dnie poświąteczne tylko wieczorem.

ROK SZEŚĆDZIESIĄT"? TRZECI.
Ogłoszenia i prenumeratę przyjmuje kantor Kurjera Warszawskiego codziennie od godziny 8-ej rano do 8-ej 
_________ wieczorem, w niedziele i święta od godz. 10-ej rano do 1-ej w południe.

Wschód słońca o godzinie 7 minuc 51. 
Zachód , . 3 48.
Długość dnia godzin 7 minut 57.
Chyło w , 9 „ 43.

Wschód księżyca o godzinie 9 mina? 38 r. 
Zachód „ „ 5 „ 18 w.
Wysokość wody na rzece Wiśle pod War­

szawą stóp 4 cali 4

Piątek: + Ambrożego Biskupa. 
Sobota: Niep. Poczęcie N. M. P. 
Niedziela: Leokadii Panny M. 
Poniedziałek' N. M. P. Loretańskiej.

Cena ogłoszeń:
Reklamy: za jeden wiersz 

pierwszy raz 25 kop., każdy na­
stępny raz 20 kop.

Nekrologja: za jede
15 kop. 

Zwyczajne 1 mr 
nia w numerach por * 
jątkiem niedzielnyc, ś 
nych, zamieszczane i. \

Ogłoszenia do Kwrjei '
je także Biuro Ogłoszeń /aa- 
na i Frendlera, ulica Senatorska 
nr 18.

-— Wczoraj w kościele N. Panny Marji, w czasie 
8Bmy, amatorzy wykonali na chórze kościelnym 
msze kompozycji Bacha, która też, jako zastosowa­
na do obecnej pory kościelnej, śpiewaną będzie we 
Wszystkie niedziele adwentowe.

— Pamiątka jutrzejsza św. Barbary panny i mę- 
czenniczki obchodzoną będzie nabożeństwem uro- 
czystem z zupełnym odpustem w kościołach:

tegoż imienia na Koszykach;
św. Trójcy (po trynitarskim) na Solcu,
Takiż odpust odbędzie się w niedzielę, dnia 9-go 

h. m. w kościele św. Józefa Oblubieńca N. Marji 
Panny (po-karrnelickim).

Święta Barbara, rodem z Nikomedji, córka bo­
gatego poganina, mimo oporu ojca, przyjęła wia­
rę i chrzest święty. Dowiedziawszy się o tern 
•lej ojciec, wydał ją rządcy miasta, wskutek czego 
Poniosła śmierć męczeńską w r. 235-yro, a 20-ym ro­
ku życia. Uważaną jest za patronkę szczęśliwej 
śmierci, górnictwa i rybactwa.

— W dniu dzisiejszym, z powodu pamiątki św. 
Franciszka Ksawerego, patrona bractwa niemieckie­
go przy kościele św. Ducha (po-paulińskim), odbyła 
sic solenna wotywa przed ołtarzem tegoż świętego, 
od*pust zaś całodzienny mieć będzie miejsce w nad­
chodząca niedzielę, tj. dnia 9-go b. m.
^1. ' . ——-

Przegląd polityczny.
.-Przed tygodniem pierwsi donieśliśmy w telegra- 
So^Pr ^er^na o przyjęciu prezydjum sejmu pruskie- 
przez cesarza Wilhelma i o ufności, wyrażonej 
ronn' i'8oż w pokojowe ułożenie się stosunków en- 

■ °pejskich. pierwszy nasz telegram w brzmieniu 
.'0&ólnikowem mówił tylko o „szczególnie przyja- 
fnem” Usposobieniu, jakie zapanowało pomiędzy 
Berlinem i Petersburgiem. Tekst ów, streszczający 
najzwięźlej przemowę cesarską, zredagowanym zo­
stał i ogłoszonym w dziennikach berlińskich przez

prezyt jum izby, które udawało się w deputacji po­
witalnej do sędziwego monarchy. Nazajutrz wsza­
kże otrzymaliśmy drugą depeszę, która szerzej roz­
winęła treść wzmiankowanych oświadczeń cesarza 
Wilhelma. Dziś dopiero znajdujemy w dziennikach 
niemieckich dosłowne prawie powtórzenie tej dru­
giej depeszy naszej, co utwierdza nas w przekona­
niu, że najdokładniej streściła ona brzmienie cesar­
skiej przemowy. Słowa wyrzeczone przez sędziwe­
go monarchę Niemiec do p. Kellera i jego towarzy­
szów są przeto faktem politycznym, z którym liczyć 
się należy, jak z wiarygodnym dokumentem histo­
rycznym. Warto je sobie przypomnieć raz jeszcze 
na podstawie uzupełniających się i obecniezapewne 
już wszechstronnie uwierzytelnionych relacyj.

Cesarz Wilhelm wyraził niewzruszoną wiarę swą 
w utrzymanie się pokoju, a to wskutek „kilkakro­
tnych pisemnych zapewnień ze strony Monarchy 
rosyjskiego i ustnych oświadczeń p. Giersa, że po­
lityka Rosji jest ściśle pokojową i że nie jest bynaj­
mniej skierowaną przeciw przymierzu austrjacko- 
niemieckiemu”. Kiedy owe „listy” doręczonemi 
zostały, czy przywiózł je z Kopenhagi attache woj­
skowy rosyjskiej ambasady w Berlinie, który uda­
wał się do stolicy duńskiej, czy obecnie p. Giers, 
o tein nie wspomniała naturalnie przemowa cesar­
ska, gdyż wymiana poufnej korespondencji mo­
narszej nie należy w szczegółach swoich przed fo­
rum parlamentu. Obecnie wysuw* się na pierwszy 
plan pytanie, czy powracający w ostatnich dniach 
grudnia z Montreux p. Giers skieruje swą podróż na 
Wiedeń czy nie? Pol. Corr. przepowiada, że tak, ale 
pewności nie objawia. Przypuszczamy wszakże, 
iż skierowanie drogi na Wiedeń jest koniecznem, 
jeżeli entente cordiale pomiędzy Niemcami i Rosją, 
opublikowana światu przez usta cesarza Wilhelma, 
nie ma obudzić w kołach pohopnych do łatwego za­
chwiania się w swych opinjach, podejrzeń, iż zbli­
żenie się Niemiec do Rosji nastąpiło z uszczerbkiem 
stosunków serdecznych, które wiążą od czterech lat

Niemcy z Austrją. Ominięcie Wiednia przez p. 
Giersa nabrałoby w oczach świata politycznego cha­
rakteru demonstracii, o co zapewne nie chodzi w 
Petersburgu ani w Montreux. Streszczając objawy 
ostatniej chwili, przychodzi się do przekonania, że 
pokój na zimę został ubezpieczonym, a o to tylko na 
razie chodziło „sfe om czuwającym nad dobrem lu­
dów”.

Pomiędzy dniem 3 im a 6 ym b. m. niemiecki na­
stępca tronu opuszcza Hiszpanję, podejmując wpierw 
wycieczkę incoynt'to do Andaluzji. W Sewilli, sza­
nując przybrany charakter prywatny, zamieszka 
w hotelu, a nie w ofiarowanym mu na ten cel zam­
ku królewskim. National paryski dowiaduje się, 
iż rozpoczęto korespondencję dyplomatyczną z rzą­
dem francuskim o powrót księcia niemieckiego do 
ojczyzny przez południowe departamenty Francji, a 
to z powodu, że podróż morska bardzo nie posłuży­
ła cesarskiemu turyście. W chwili, gdy wizyta ma­
drycka zbliża się ku schyłkowi, półurzędowa Post 
berlińska zamieszcza artykuł, który wielce nie licu­
je z ustawiczbemi zapewnieniami dzienników mini­
sterialnych w Madrycie, że podróż ta pozbawioną 
była wszelkich celów politycznych. Post—jakby 
nie czytała tych głosów, wydobywanych tak upor­
czywie z piersi gallofilskich ministrów hiszpańskich 
—rozszerza się z wielką emfazą o doniosłości poko­
jowej i politycznej zjazdu madryckiego. Spotęguje 
on ufność powszechną „w trwałe porozumienie się 
rozmaitych członków europejskiej rodziny narodów”. 
Dobrzeby to było, gdyby porozumienie się „pewnych 
członków owej rodziny” nie miało na celu „wzaje­
mnej asekuracji” przeciw innym jej członkom. Ina­
czej wszystkie owe „pokojowe” porozumienia nie 
przestaną „niepokoić” opinji publicznej w Europie.

Sąd wojenny w Zajczarze nie wydał dotąd wy­
roków na uwięzionych członków komitetu radykali­
stów. Polit. Corr. dowiaduje się, iż trzej mianowi­
cie członkowie tegoż szczególnie są skompromitowa­
ni: Pasicz (internowany w Bułgarji), Teodorowicz i 

55)

, ZAKUTY DWÓR
Powieść w dwóch tomach

przez
Walerego Kosińskiego.

(Dalszy ciąg.)
^stępując do sieni dworu, spotkał się oko w oko 

* Zackiewiczem, który po dłuższej konferencji wy­
chodził z kancelarji hrabiego. Skulony i skrzywio­
ny jak zawsze, przesuwał się wilczkiem po pod 
ścianę, a kłaniając się nisko Juljuszowi z swym 
Zwyczajnym, fałszywym, obleśnym uśmiechem, rzu- 
ńań z ukosa jakieś szczególniejsze zagadkowe 
spojrzenie.

Juljusz wzdrygnął się z lekka. Sam nie wiedząc 
czego, doznał w tej chwili jakiegoś nieprzyjemnego 
Przykrego uczucia jak człowiek co niespodziewanie 
Potrąci nogą ukrytą w gęstwinie gadzinę lub inny 
jaki płaz obrzydliwy.

. Prawie mimowolnie obejrzał się za nieznajomym 
Robie jegomościa, a choć nie obaczył już więcej jego 
Szjonomji, jakąś dziwną,niepojętą uczuł do niego od­
razę.

Przytłumiając w sobie jednak to nieprzyjemne 
prażenie, starał się ile możności przybrać wyraz spo­
kojny i swobodny, zwłaszcza że ważną założył so­
bie misję dyplomatyczną. Miał bowiem z wszelką 
delikatnością dać poznać hrabiance jak groźna nad 
jej tajemnicą zawisła chmura i jak usilnej potrzeba 
Ptzezornośei, aby uniknąć wiszącego niebezpieczeń- 
Dtwa,

Za kilka chwil znalazł się już w gronie rodziny 
hrabiowskiej, ale dziwne jakieś pomieszanie i za­
kłopotanie wybiło się na jego twarzye 

Hrabina i córka, rozciekawione nowinami swej 
klucznicy, przyjęły go wprawdzie z zwykłą uprzej­
mością, ale hrabia wydał się zupełnie zmienio­
nym.

Jeśli już wczoraj uderzały w nim większy chłód 
i większa niż zawsze duma, to dzisiaj tern wyraź­
niej nasuwało się jeszcze to spostrzeżenie.

Hrabia wyglądał .widocznie jak nie w swoim hu­
morze, a odpowiadając obowiązkom gościnności, na­
gradzał lodowatą grzecznością niezwyczajnie rażą­
cy wyraz dumy, jaki się wybił na jego twarzy.

Ale prócz tego wyrazu twarz ta w tej chwili inne 
jeszcze nosiła cechy. Hrabia jakby o kilka lat po­
starzał nagłe, usta miał spalone, czoło licznemi o- 
kryte zmarszczkami. Przebijało się na pierwszy rzut 
oka w tych pięknych, szlachetnych rysach, że* hra­
bia z jakiemś ważnem pasował się postanowieniem 
i jakąś ciężką wewnętrzną staczał walkę.

Ten szczególny stan hrabiego, a nadewszystko 
niezachwiana wesołość, spokój i swoboda hrabianki 
pomieszały zupełnie szyki biednemu młodzieńcowi, 
który podobnie jak po swojem widzeniu w pustym 
ogrodzie, wszystko spodziewał się zastać inaczej.

Po dzisiejszem spotkaniu w buczalskim wygonie, 
przygotował się na kłopot i pomieszanie hrabianki 
a temsamem na kłopot i pomieszanie rodziców, któ­
rzy nie mogli przecie nie wiedzieć o nocnych tajemni­
czych wycieczkach córki jedynej.

Zamiast tego wszystkiego zastał rodziców ozięb­
łych, obojętnych, zdziwionych widocznie jego przy­
byciem, a córkę jeszcze weselszą i swobodniejszą, 
niż zazwyczaj. Napróźno bił się zawzięcie z myśla­
mi, jak pojąć i rozwiązać tę zagadkę i odczego wresz­
cie najstosowniej rozpocząć kampanję.

— Umiałażby do tego stopnia panować nad sobą 
— pomyślał w duchu wlepiając bystry wzrok w pię­
kną, jasną i pogodną twarz młodej dziewczyny.

Przypuszczenie to wydało mu się dziecinnem, nie- 

dorzecznem. Taka moc nad sobą i zręczność w u- 
dawniu nie godziła się ani z wiekiem ani z wesołem 
usposobieniem hrabianki. Tem niepodobniejszem wy- 
wało się jeszcze, aby tajemnicę swoją umiała zacho­
wać i w obec rodziców, aby w* przebraniu uciekała 
się pod opiekę prostego kozaka, bez wiedzy i woli 
matki.

Goniąc w myślach za nicią Arjadny do tej szcze­
gólniejszej zagadki, w coraz większą wikłał się 
gmatwaninę i tem głębiej brnął w ciemność.

Eugenja spostrzegła przykre usposobienie mło­
dzieńca i jakby chcąc naprowadzić go na tor żyw­
szej rozmowy, zagadnęła żywo:
,— nie opowiadasz nam pan nic o tych szcze­

gólniejszych wypadkach, jakie miały zajść u jego 
mandatarjusza.

Juljusz drgnął zlekka.
— Już wie o tem — pomyślał
— Czy już doszły do wiadomości pani? — zapy­

tał z udanem zdziwieniem.
— Nasza klucznica przez swoje rozliczne kor- 

relacje oficynowe, otrzymuje bardzo prędko po­
dobne nowiny.

— Słyszałem także o tem wszystkiem od Żaehle- 
wicza, ale wątpiłem aby to była prawda — wtrącił 
hrabią.

— Żyjemy w ważnym okresie czasu — przemó­
wił Juljusz ze znaczeniem.

— Comment/... — poderwała hrabina nie pojmu­
jąc znaczenia odpowiedzi.

Juljusz z boku bystro i uważnie śledził każdy 
ruch Engenji.

— Dwóch strażników finansowych omal nie do­
stało w lęce człowieka, którz przebrany za mazia­
rza miał podobno więcej na celu rozwói i nontpn 
myśli ludu niż bieg kół u wozu. J P ?P

AfL-? zawołał hrabia i gwałtownie ruszył łie 
wraz z fotelem. J ’



Rasza Miłoszewłcz. Pierwszy stoi pod ciężkim za­
rzutem, iż wydawał proklamacje do filji głównego 
komitetu, przygotowujące powstanie, rozdawał role i 
dowództwa oddziałów buntowniczych, a wreszcie 
obmyślał hasła. Teodorowicz był kierownikiem „po­
litycznego” departamentu powstania i miał posłan­
nictwo urabiania opinji publicznej Europy w duchu 
przyjaznym dla wichrzeń radykalistów serbskich; 
Miłoszewicz nareszcie utrzymywał innego rodza­
ju związki z zagranicą, przyjmował instrukcje i 
wsparcia dla powstania i wiązał ogniwa buntu 
z czynnikami zewnętrznemi, dybiącemi na tron kró­
la Milana. W Belgradzie panuje przeświadczenie, 
iż trzej wskazani powyżej przewódcy radykalistów 
przypłacą życiem swe poronione dzieło; inni zaś 
człókowie komitetu radykalnego znajdą łaskę u 
króla, Br, Z.

Glos lekarza.
(Art. nad.}.

Szanowny redaktorze!
Przed kilkoma dniami Kurjer warwtwsJci zamie­

ścił obszerny artykuł pt. „Jeszcze jeden projekt”, 
którego autor proponuje: 1) przeniesienie szpitala 
Dzieciątka Jezus w inne miejsce; 2) sprzedaż pla­
ców w' ten sposób powstać mających; 3) wybudo­
wanie teatru w tem miejscu, od strony ulicy Mar­
szałkowskiej.

Powołując się na stare a rozumne godło: audiatur 
et altera pars, ośmielam się prosić o łaskawą gościn­
ność w piśmie pańskiem dla następnych kilku w 
tej kwestji uwag, kwestji ważniejszej dla nas, ani- 
źeliby się to na pozór zdawać mogło.

1) Przeniesienie szpitala Dzieciątka Jezus nie 
jest ani potrzebnem ani poźytecznem! Opiera się te­
mu zarówno święta powaga tradycji, wiążąca 
gmach obecny z przeszłością naszą, jako i konie­
czność posiadania w pobliżu a raczej w środku mia­
sta instytucji, w którejby ludność tych dzielnic we 
wszystkich cierpieniach znajdowała pomoc, a mło­
dzi lekarze, przechodząc od instytutu położniczego i 
oddziału niemowląt, aż do oddziału chorób chroni­
cznych i chorób umysłowych, przez wszystkie od­
działy szpitala, znajdowaliby na tem samem po­
dwórku i bez wielkiej straty czasu możność pozna­
nia wszelkich cierpień rodzaju ludzkiego. Nie prze­
czymy, iż szpital, jako dawniej budowany, potrze­
buje wielu ulepszeń i powiększeń, ale miejsca na to 
nie zbywa i jeżeli fundusze odpowiedzą dobrej woli 
dzisiejszego kuratora, który już niejedną pożyte­
czną wprowadził zmianę, to zamierzone przybu­
dowanie kilku pawilonów zbliży dzisiejszy szpital 
Dzieciątka Jezus do podobnego doń ze wszech miar 
szpitala w Kopenhadze, gdzie na jednym obszarze 
mieści się nietylko to, co jest u Dzieciątka Jezus, 
lecz i oddziały specjalne, których nasza młodzież 
akademicka musi szukać gdzieś na krańcach War­
szawy. Wówczas Dzieciątko Jezus, w dzisiejszych

— Que dites-vous! — wykrzyknęła jednocześnie 
hrabina.

Eugenja nic nie powiedziała, ale jej oko błysnęło, 
a Juljuszowi zdało się, że pierś podniosła się cokol­
wiek.

— Ale umknął szczęśliwie? — zapytał śpiesznie 
hrabia.

— Ocalał jakby cudem, ale na nieszczęście...
— Na nieszczęście — podchwycił hrabia skwa­

pliwie.
Juljusz uważał, że Eugenja jakby z przestrachu 

zlekka rozwarła usta i zdawała się oddech zatrzy­
mywać w sobie.

— Przy tej i innej sposobności pozostały pewne 
ślady, skazówki — ciągnął młodzieniec powoli da­
lej i bystre w hrabiance utkwiwszy spojrzenie — 
które mogą łatwo naprowadzić do wykrycia, jeśli 
już nie jego samego, to przynajmniej skojarzonych z 
nim osób.

Hrabia coś niezrozumiale mruknął przez zęby.
— I tym to wielkie zagraża niebezpieczeństwo — 

kontynuował Juljusz — bo cyrkuł zwrócił już i tak 
uwagę na ich zwyczajne miejsce zebrania.

— Jakto, miejsce to już znane? — zapytał hrabia 
z nietajonym niepokojem.

— Ach to byłoby okropnem! — wykrzyknęła Eu­
genja, a Juljuszowi się. przewidywało, że lekki dreszcz 
przeszedł ją od stóp do głowy.

Juljusz po krótkiej pauzie, jakby umyślnie wymie­
rzonej na podniesienie efektu słów następnych, ode­
zwał się z pewnym uroczystym smutkiem:

— Niestety, miejsce to jest już dziś zwierzchno­
ści podejrzane, a po lada śledztwie pana komisarza 
Schnoferl może być zupełnie zbadane.

— 1 miejsce to jest?... — zapytał hrabia z silncm 
zajęciem.

— Zaklęty dwór!
Hrabia o krok w tył posunął się z fotelem a hra- 

swoich granicach, będzie prawdziwym rhopital mo­
dele”. Nawet fundusze możeby się znalazły... Są tu 
i owdzie depozyta i zabytki dawnej oszczędności, 
dla dobra ogólnego przeznaczone; są osoby dobro­
czynne, które, nie odmawiając np. ofiar na wypravyy 
zamorskie, i dla starodawnego, dobrze krajowi i 
miastu zasłużonego szpitala nie poskąpią zasiłku. 
Możemy przebudowywać i przybudowywać, lecz 
zwalać i niszczyć pamiątek przeszłości naszej—nie- 
wolno!

2) Już z powyższego wynika, iż sprzedaż pla­
ców, po przeniesieniu szpitala Dzieciątka Jezus po­
wstać mających, byłaby wielce niepopularną. Myśl 
ta, kilkakrotnie przez chciwych spekulantów pod­
noszona, sama przez się upadała. Sądzimy, iż da­
leko właściwiej byłoby usunąć szpital św. Rocha, 
wsunięty pomiędzy domy najpiękniejszej dzielnicy 
naszego miasta, co zaś do placów, okalających Dzie­
ciątko Jezus, to, po ukończeniu rozpoczętego już 
przez dzisiejszy zarząd splantowania i zdrenowania 
tychże, znajdzie się możność i na wyprostowanie 
przyległej uliczki i na budowę wspomnianych wyżej 
pawilonów i to bez przeniesienia pamiątkowej ko­
lumny, przypominającej, iż w miejscu tem kiedyś 
zmarłych chowano...

3) Wybudowanie teatru w pobliżu dystylarni, od 
ulicy Marszałkowskiej, nie zdaje nam się zbyt wła­
ściwie proponowanem, choćby tylko ze względów 
bezpieczeństwa publicznego. Przypominamy częste 
niepokoje i obawy, jakie dla dzisiejszych teatrów 
wywołuje sąsiedztwo piekarni. Nadto, o ile nas pa­
mięć nie zawodzi, najznakomitsi hygieniści i usta­
wodawcy chcą, ażeby bibljoteki, muzea i teatra by­
ły zupełnie odosobnione, ze wszech stron dostępne 
i dlatego myśl wzniesienia teatru na placu Saskim 
godn^ jest urzeczywistnienia. U Dzieciątka Jezus po­
zostać może — mutatis mutandis — teatr... anato­
miczny już dziś tam istniejący.

Ruszyć szpital Dzieciątka Jezus, ruszyć choć je­
dną cegiełkę z tego pomnika ofiarności ludu, i szczo­
drobliwości tylu darczyńców, nad którym unosi się 
cień czcigodnego Baudouina, pracowitego Bartosze­
wicza, byłoby to samo, co zerwać jedną z nici wią- 
źących teraźniejszość z przeszłością, unicestwić 
wspomnienia łez i cierpień, które tu przebolały!

Niech istnieje jaknajdłużej ta droga pamiątka 
przeszłości: perpetua esto — nunquam senescensl

Dr 17. Lubelski.

Sztuka wojenna niegdyś a dziś.
Major niemieckiego wielkiego sztabu jeneralnego, br. 

Goltz Kolmar, wydał ciekawe dzieło o wojsku i wojnie 
w naszych czasach, wykazując różnicę warunków i na­
tury wojen dzisiejszych z dawniejszemi.

Już samo cyfrowe obliczenie dzisiejszych armij i cią­
głego ich wzrostu wykazuje niezmierne zmiany, jakim 
za naszych czasów uległa sztuka wojenna.

bianka klasnęła w dłonie, a potem jeden paluszek 
przyłożyła do marmurowego czoła i powtórzyła 
przeciągle, jakby jakąś długo ukrytą odgadując ta­
jemnicę:

— Dwór zaklęty!
Te nagłe gęsta, ten niespodziewany ton mowy o- 

baliły jednym zamachem wszystkie dotychczasowe 
wywody i podejrzenia Juljusza.

Żywy jej udział mógł być tylko interesem dla 
sprawy samej, jej trwogę i obawę zdawało się obce 
tylko wzniecać niebezpieczeństwo.

Zachwiany w swoich badaniach Juljusz miał już 
zrzucić przybraną maskę dyplomatyczną i wypowie­
dzieć wręcz swe przestrogi, ale powstrzymał się na­
gle, zrażony chłodem i obojętnością hrabiego.

— Ile mnie dotychczas wiadomo — zabrał glos, 
wracając do przyjętej roli — znajduje się pomiędzy 
zagrożonemi uczestnikami schadzek w zaklętym 
dworze jakaś młoda, zda się z wyższego stanu dzie­
wczyna!

— Owa sylfida ogrodowa, niezawodnie! — wy­
krzyknęła Eugenja.

— I mnie się tak zdaje—powtórzył Juljusz z sil­
nym naciskiem...

i — A na czemżo się opiera pańskie przypuszcze- 
I nie?

— Jeden z moich poddanych zeznał do protokułu, 
że dniom naprzód widział owego maziarza, jadącego 
ku zaklętemu dworowi, gdzie pod bramą oczekiwał 
go Kost* Buli j z jakąś młodą panną...

— Której opis zgadza się z pańskiemi spostrze­
żeniami —- kończyła domyślna hrabianka.

— Jota w jotę, pani — przyznawał młodzieniec 
z szczególnięjszcm spojrzeniem.

Eugenja podrzuciła główkę, jakby sobie coś przy­
pomniała..

— W takim razie pozostaje mi tylko przeprosić 
pana — odezwała się z uśmiechem.

Sądzimy, ii niektóre daty z obszernego drieła p. Gfil' 
tza nio będą bez interesu dla czytelników naszych i dl&’ 
tego przytaczamy je tu za jednym z dzienników Mgr*' 
nicznych w następującem krótkiem streszczeniu:

„Pod Kircbholmom na początku XVII-go wieku (dni* 
27-go września r. 1605-go) Chodkiewicz, mając wszy* 
tkiego 1,650 busarji, 760 potyhoreów i kozaków, l,04<> 
piechoty i 300 rajtarów ks. kurlandzkiego Ketlera, p* 
bilnaglowę i prawie wytępił armje KarolaIX-go azwedł' 
kiego, liczącą 11,000 piechoty. 300 jazdy i U dii* 
lek i tem zwyeięztwem ocalił Inflanty.

Z jednej więc strony korpusik z 3,700, z drugiej • 
14.000 żołnierza rozstrzygały o losie państw.

W 80 prawie lat później Jan Sobieski, przyprow** 
dziwszy 24,000 polaków pod Wiedeń, ocalił Europę t? 
siłą, równającą się zaledwie dwom dywizjom piechoty- 
Cała armja cesarska przeszła wówczas pod dowództw® 
Sobieskiego. Liczyła ona niespełna 40,000, chociaż si? 
na nią cesarstwo niemieckie i ziemie dziedziczne habSi 
burskiego rodu składały.

Nieco wcześniej pod Rooroy młody Kondeiiss rozgr** 
mił armje króla Hiszpanii, mając dwadzieścia kilka ty­
sięcy ludzi przeciw 30,000; ta bitwa tak małemi siłami 
prowadzona rozstrzygnęła losy zachodniej Europy, zł* 
mała stanowczo potęgę Hiszpanji, przed którą niedawno 
drżał świat cały, zapewniła przewagę Francji,

W XVIII-ym wieku armje liczebnie wzrastają, ał* 
jakże im daleko do dzisiejszych cyfr!

Fryderyk H-gi w wojnach szląskiej lub siedmioletniej 
na jednem polu nie miewał wiecej niż 50,000 ludzi w 
szeregu, nader często mniej. Nawet pod koniec owego 
stulecia, już za wojen wielkiej rewolucji, rzadko naje' 
dnem polu wystawiała jedna strona armię, dochodzącą 
do 100,000. Jenerał Bonaparte pobił Włochy i prze* 
prowadził najgenialniejszą kampanję (1796) z armją 
z 36,000 ludzi, następnie wzmocnioną do 45,000.

Za cesarstwa jednak siła liczebna armij poczyń* 
wzrastać...

W roku 1812-ym Napoleon wkroczył do Rosji na cz«- 
le armji, liczącej przeszło pół miljona zbrojnych, na któ­
rą jednak razem z Francją musiała się składać cał* 
Europa środkowa: Austrja, Prusy, Niemcy i Włochy i 
która to armja rozrzuconą była na ogromnym przestwo* 
rze kraju. Pod Lipskiem w dniach: 17-ym, 18-ym i 
19-ym października, w trzechdniowej bitwie narodów, 
walczyło pół miljona ludzi i 2,000 armat, ze strony Na' 
poleona 180,000, ze strony sprzymierzonych 320,000, 
z obu stron padło zabitych i rannych do 80,000.

Ostatnie trzy wielkie wojny europejskie: anstrjaekO' 
francuska (1859), austrjacko-pruska (1866) i nłemiecko- 
francuska (1870), już nam przedstawiają bitwy, kt/f8 
pod względem liczby walczących prawie dorównywaj? 
lipskiej, chociaż w lipskiej ścierały się z sobą siły pr*' 
wie eałoj kontynentalnej Europy, w tamtych zaś bitwach 
tylko siły kontynentalnych państw.

Przyszłe wojny jeszcze ogromniejsze siły rozwiną* 
Miljony ludzi staną pod bronią. W krwawych zap*' 
sach będą się ścierały armje, liczyć mogąee po 300. 400 
i więcej tysięcy ludzi z każdej strony. Organizacja, do* 
wództwo, wyżywienie takich armij, przeprowadzenie ich

— Mnie! — wybąknął Juljusz zdziwiony.
— Pokazuje się, że sylfida pańska była rzeczywi­

stą istotą.
— O, tego byłem pewny od samego początku!
Młoda dziewczyna z ironicznym uśmiechem wzru­

szyła ramionami.
— U mnie zaś niestety dotąd pozostają jeszcze 

niejakie wątpliwości— poszepnęła z lekkiem skinie­
niem ręki.

Hrabia siedział dotychczas zatopiony w myślach, 
nagle podniósł głowę i spozierając uważnie w twari 
młodzieńca, zapytał:

— Czy mandatarjusz pański zrobił użytek z wszyB* 
tkich tych zeznań?

— Broń Boże! Lecz i tak już zwrócona uwaga 
zwierzchności; to też lada dzień może zjechać na śle­
dztwo komisarz, urzędnik wielce gorliwy...

Hrabia pochylił nieco głowę, a Juljuszowi zdawa­
ło się, że lekki rumieniec wybiegł na jego lica.

— To przynajmniej z Kośtiem nie omieszkasz się 
pan rozmówić.

— Byłbym to już dziś uczynił, gdyby mię ni« 
zaprzątnął inny szczególny wypadek w moim domu-

— Ab! — zawołała hrabina, przypominając sobi° 
posłyszaną świeżo bistorję o Czorgncie.

Juljusz ciągnął dalej:
— Przed dwoma dniami przybył do mnie mól 

dawny kolega szkolny i miał dłuższy czas przepędzi 
u mnie, ale wczoraj wyjechał gdzieś konno w noO? 
uzbrojony w moje pistolety i dotąd nie wrócił. Koń 
jego przybiegł z przerwaną uzdą i ranny ciężko * 
bok...

— Więc to prawda! — krzyknęły jednocześni0 
matka i córka.

— Szczególna... — mruknął hrabia.

(Dalszy ciąg nastąpi)
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WIADOMOŚCI BIEŻĄCE.
= Wobec uznanej potrzeby rozpowszechnienia 

Między ludnością włościańską wiadomości facbo* 
b'Jch, jak np. co do rolnictwa, hodowli bydła, sa­
downictwa i t. p., ministcrjum oświaty, na wniosek 
jednego z kuratorów, projektuje utworzenie szkół 

’’dowyeh z programem ogólnym, w których ucznio- 
,!® mogliby nabywać potrzebnych im później w ży- 

’*l> praktycznych wiadomości profesyjnych; w tym 
em ma być postanowionem, ażeby uczniowie semi- 

jJ?1-jów nauczycielskich uczyli się pietylko teoretycz- 
*e> lecz i praktycznie tych gałęzi produkcji, jakie 
danej miejscowości najbardziej są rozpowszech-

Ministerjum sprawiedliwości wygotowało na- 
preliminarz swoich wydatków w roku 

°4-ym. utrzymanie departamentów kasacyj- 

stąje się zadaniem eoraz trudniejszem-

zmiana broni, dawny gładki karabin sięgał ledwo na 300 
kroków dość celnie i potrzebował prawie minuty do na- 
bicia; dzisiejsze sięgają o 2,000 kroków przeszło i mo­
gą dać kilka strzałów na minutę. Doniosłość strzałów 
artylerji polowej nie mierzy się dziś na 600 sążni. ale 
Ua pół mili i więcej. Jedna dywizja w szyku bojowym 
zajmuje dziś więcej miejsca, niż cała arrnja Fryderyka 
M iałkiego lub później, za dawnej taktyki linearnej”.

A przenoszenie się z miejsea na miejsce, pochody!
„Pierwiastkowi ruchu wojnie stoi dzie na zawa­

dzie, pisze v. d. Goltz, niesłychany wzrost mas wojen­
nych. Miljonów nie można tak przerzucać z miejsca na 
imiejsce, jak się przerzucało tysiące. Przedewszystkiem 
owe dzisiejsze miljony nie mogą tak łatwo wyżywić się 
Wszędzie, gdzie się zwrócą, jak owe dawne tysiące. Uży­
cie ich stało się zależnem od większej ilości względów.

„Z kampanji roku 1866-go widzimy, iż jedna tylko 
kolumna, którą jenerał Benedek prowadził z Morawji do 
Czech, miała 15 mil. Jednakże w stosunku do dzi­
siejszych mas wcale nie była zbyt wielką. Składała się 
ona z 3-ch korpusów i 1-ej dywizji jazdy, miała zatem 
do 90.000 walczących, którzy w dzisiejszych cyfrach 
Wojsk nie stanowiliby zbyt przeważnej ezęśei. Długość 
tej kolumny nie była’ też skutkiem niedbalstwa wojsk.

.Rzecz o składzie i sile korpusu nauczyła już nas, że 
taka ilość walczących, posuwając się na jednej drodze, 
istotnie potrzebuje takiej rozległości, aby się mogła po­
suwać. Przykład ten daje widomy obraz rozmiarów, 
° jakie w dzisiejszych wojnach chodzi. Możemy go je­
dnak uzupełnić.

Dajmy na to, że dzisiejsza arrnja niemiecka maszeruje 
jedną szosą, 2 dywizje jazdy, które i tu bierzemy na 
ezoło, każda zajmuje długość % mili. Za temi poj ą 
korpusy. Chociażby w kolumnach maszerujących wszys­
tkie luki zamknięto tak, że szereg szedłby za szeregiem, 
■wóz za wozem, to 18 korpusów niemieckich zająeby 
jeszcze musiało 100 mil owej szosy. Dodajmy liczne 
Wojska rezerwowe także razem wyruszające w pole. 
Obliczmy wszystkie dowództwa jeneralne z nowemi wła­
dzami i szeregami wozów, następnie tabory i pociągi, 
uiezamieszczone w korpusach i mnóstwo innych rzeczy. 
Obliczenie to ku naszemu zdziwieniu pokaże, że w takim 
razie, gdy czoło kolumn będzie wchodziło do Moguncji 
przez frankfurcką szosę, ostatnie szeregi tej kolumny za- 
®dwie będą mogły opuszczać Eydkuny na granicy ro- 

Cała szosa od Renu do granicy rosyjskiej by- 
8isezelnie zapełniona żołnierzami, działami, jaszczy- 

i nock^rgouami. Gdyby ta kolumna bez przerwy dniem 
siaci\^tłez bramę defilowała, potrzebaby było pół mie- 

p , wszystko przeszło... . .
1 odobne masy wojsk, gdy są zebrane, zapełniają eąłe 

Prowińcje. w r 1866-ym arrnja austrjacka zająć mu- 
siala całą Morawję, by się pod dachem pomieścić, a naj­
dalej na południe zostawione wojska potrzebowały dzie­
więciu marszów (dziennych), by dotrzeć do wojsk przo­
dowych. W r. 1870-ym 16-cie niemieckich korpusów, 
zebranych nad Renem musiało zająć 120 mil kwadrato­
wych kraju niezmiernie żyznego i ludnego. Dzisiejsza 
uimja niemiecka potrzebowałaby 200 mil kwadratowych 
la pomieszczenia się, chociażby wioska przy wiosce, 
olwark przy folwarku był mieścił żołnierzy. Niesły­

chanie długiemi byłyby takie fronty, któreby wyciągać 
tbusiauo, gdyby dzisiejszo olbrzymie wojska chciano 
* jednej linji wyciągnąć...”

Do pracy swojej dołącza br. Goltz rodzaj karty, wyka­
zującej graficznie, że jeden korpus ruchomy z wielkim i 
^ałym taborem wozowym, ambulansami, polowym laza- 
^etern, taborem mostowym etc. posuwając sio na jednej 
Szosie, w zwykłych szeregach, z odpowiedniemi lukami, 

;®ajnauje linję z 60-iu kilometrów. Tenże sam korpus 
.dla pomieszczenia się jako tako pod dachem potrzebuje 
zająć 10 mil kwadratowych kraju dość zaludnionego. 
Oprócz jaszczyków, artylerji, potrzebuje do 1,000 fur- 
tfonów i wozów.

Ciekawe cyfry! ____________

z miejsea na miejsce, kierowanie temi masami w bitwach, nych senatu rs. 612,3*92, na utrzymanie izb sądo- 
’staje się zadaniem coraz trudniejszem. wych rs. 1,235,939, na utrzymanie sadów okręgo-

Ze zwiększeniem się liczebnem armji poszła razem wvch wraz z archiwami, sędziami śledczymi,komor­
nikami, prokuratorami, sędziami pokoju w okręgu 
warszawskim i w kilku prowincjach rs. 10,377,441, 
na utrzymanie gmachów sądowych rs. 527,686, na 
utrzymanie senatu wraz z instytucjami, pozostające- 
mi pod jego kompetencją rs. 981,310, na utrzymanie 
gubernjalnych instytucyj sądowych dawnej organi­
zacji rs. 365,549, na utrzymanie sądów okręgowych 
i powiatowych dawnej organizacji rs. 214,609, na u- 
trzymanie zarządów mierniczych centralnego i miej­
scowych rs. 965,623, ogółem rs. 19,242,876, tj. o 
rs. 1,291,981 więcej w porównaniu z r. b. Powię­
kszenie to powstało skutkiem reformy sądowej 
w 6-iu gubernjach kraju północno-zachodniego.
= Na mocy rozporządzenia ogłoszonego przez 

ministerjum skarbu w Praw, wiestn., pątenta na 
prawo Wyrobu tytoniu i handel produktami tytonio- 
wemi na drugie półrocze mogą być wykupowane 
przed nadejściem terminu, pod warunkiem wszakże 
iż moc tych patentów zacznie się od dnia 13 go 
lipca.

= Począwszy od dnia jutrzejszego do dnia 17-go 
b. m. włącznie odbywać się będzie w Banku Pol­
skim sprzedaż 6-procentowej renty państwa w zlo­
cie, wypuszczonej w sumie 50-ciu miljonów rubli w 
zlocie, w sztukach no 125, 500, 1,000, 1,250, 5,000 i 
10,000 rubli w zlocie.

= Wylosowane w dniach 1-ym, 3-im i 4-ym wrze­
śnia r. b. czteroprocentowc listy likwidacyjne Kró­
lestwa Polskiego stały się płatnemi z dniem 1-ym 
b. m.

. — Po dopełnionej rewizji hoteli, restanracyj, cu­
kierni i t p. odbędzie się wkrótce jeneralna rewi­
zja wszystkich piekarni warszawskich. Rewizja ta 
będzie miała na celu przekonanie się: o odpowie- 
dniem pomieszczeniu ze względów beznieczeństwa 
ogniowego, o dobroci produktów użytych do wypie­
ku, o czystości naczyń i ubrania czeladników, o wa­
dze pieczywa, a wreszcie o stosunku majstrów pie­
karskich do czeladzi i terminatorów. W skład ko­
misji rewidujące], oprócz przedstawicieli władzy po­
licyjnej, wejdą lekarze miejscy, brandmajstrzy stra­
ży ogniowej i obywatele miasta.

= P. oberpolicmajśter poleca służbie policyjnej 
przestrzegać, iżby nikt z handlujący cli nie otwierał 
sklepów z naftą, olejem palnym, zapałkami i t. p. 
materjałami palnemi, dopóki nie otrzyma specjalne­
go na ten rodzaj handln pozwolenia.

= W czasie 17-miesięcznego istnienia muzeum 
pszczelniczego, pszczelarze muzealni urządzili 187 
pasiek mniejszych i większych w różnych okolicach 
Królestwa Polskiego.

= W dniu onegdajszym przeniósł s;ę do wieczno­
ści ś. p. Gabrjel Dukszta-Dukszyński, rz. r. st., e- 
meryt. J

== Z teatru i muzyki.
* Repertuar teatrów warszawskich na bieżący ty­

dzień zapowiada co następuje:
Teatr wielki. . „
Poniedziałek: „Halka"; wtorek: „Don Pasquale 

(występ p. Varesi i p. Defalco, abonament zawie­
szony) i „Divertissement”; środa: „Tancerka”, „1 rze- 
budzenie się lwa” i „Stryj przyjechał”; czwartek: 
„Linda z Chamounix” (występ p. Varesi i p. De­
falco, abonament zawieszony); piątek: „Mazepa”; 
sobota: „Faust” (występ p. Varesi i p. Defalco, abo­
nament zawieszony); niedziela: „Flick i Flock”.

Sale redutowe.
Poniedziałek: „Ańna de Kerviller” i „Słomiany 

człowiek”; wtorek: „Gałązka jaśminu" i „Słomiany 
człowiek”; środa: „Prelegent” i „Anna de Kerviller”, 
„Broń niewieścia” i „Grzeszki babuni”; piątek:’„Ko- 
sa i kamień”, „Kto winniejszy” i „Nie irytuj się”; so­
bota: „Pierwsza miłość” i „Słomiany człowiek”; nie­
dziela: „Preludjum Szopena” i „Słomiany człowiek”. 

Teatr mały.
Poniedziałek: „Różowe domina” i „Aby handel 

szedł!”, wtorek: „Wesele Oliwety”; środa: „Wesele 
Oliwety“; czwartek: „Papa” i „Po drodze”; piątek: 
„Wesele Oliwety”, sobota: „Nerwowi i „Aby handel 
szedł”; niedziela: „Wesele Oliwety”.

* Od kilku dni wszystkie trzy teatry bywają prze­
pełnione publicznością.

Zwłaszcza w „salach redutowych”, na „Słomia­
nym człowieku” oraz w teatrze Małym na „Weselu 
Oliwetty”, kasy codziennie są zamykane przed roz­
poczęciem widowiska. . , n ,

Jest więc publiczność dla teatru, niech tylko bę­
dzie zajmujący repertuar dla publiczności...

* Na scenie teatru Małego odbyła się dzisiaj czy­
tana próba z komedji Bałuckiego „Dom otwarty .

W sztuce tej przyjmą udział w rolach główniej­
szych panie: Borkowska, Czosnowska, Leszczyńska,

Micińska, pp. Grabiński, Dyliński, Morozowicz, Miel­
nicki, Stromfeld, Sikorski, Turczynowicz i inni.

* W dzisiejszem przedstawieniu „Halki” na scenie 
teatru Wielkiego p. Brajninowa odśpiewa po rai 
pierwszy partię tytułową.

* P. Rebiczek, pierwszy kapelmistrz teatralny 
chory od dłuższego czasu, powrócił obecnie do zdro­
wia.

* Wszczęły się ponownie próby ze „Straszneg 
dworu”, która to opera niezwloczuje po wyjeździć 
artystów włoskich wznowioną zostanie.

= Odczyty o Szopenie.
W dniu jutrzejszym, o godzinie 5-ej po południu, 

w sali resursy obywatelskiej wypowie Jan Kleczyń- 
ski pierwszy z trzech zapowiedzianych odczytów, 
których przedmiotem będzie: „Szopen w celniej­
szych swoich utworach".

Za temat do pierwszej prelekcji posłużą nokturny 
wielkiego naszego pianisty.

Drugi odczyt zapowiedziany jest na sobot;, osta­
tni zaś na niedzielę.

t Wspomnienie pośmiertne.
Zmarła w dniu wczorajszym Laura z Brzezińskich 

Guerrinowa była jedną z najzasluźeńszych na polu 
pedagogicznem kobiet.

Urodzona w r. 1816-ym, w młodym wieku wstąpi­
ła w związki małżeńskie i przy Wysokiem wykształ­
ceniu, otrzyinanem w domu rodzicielskim, otworzyła 
szkołę dla panien.

Mąż jej francuz, zdolny pedagog, a po jego zgo­
nie siostra, przychodzili jej z czynną pomocą.

Pensjonat rzeczony wyrobił sobie wkrótce nale­
żne uznanie, jako prowadzony w duchu prawd 
chrześcijańskich i z największą troskliwością nau­
kową.

Guerinowa wychowała całe pokolenia zacnych ko­
biet i to jest jej główną zzslugą...

Wzorowy ów zakład, od wszelkiej spekulacji daleki 
opierał się na istotnem zamiłowaniu swej kierowniczki 
która po zamknięciu go wyszła bez żadnych mate- 
rjalnych owoców za swoją pracę.

To też zacna postać, nietyle złamana wiekiem co 
pracą ciężką, do chwili ostatniej otoczoną była naj­
głębszym szacunkiem i wdzięcznością dawnych swo­
ich uczennic.

f Wspomnienie pośmiertne.
Zmarły w dniu wczorajszym ks. Józefat Szczygiel­

ski urodził się w radomskiem w r. 1804 ym.
W młodym wieku, po ukończeniu szkół pijar- 

skich, Szczygielski poświęcił się stanowi ducho­
wnemu.

Nieboszczc k ks. Falkowski zachęcił go do przy­
jęcia udziału w swoich pracach.

Odtąd instytut głuchoniemych pozyskał oddanego 
mu całkiem orędownika, w którym słusznie upatry- 
v ano następcę sędziwego już założyciela...

Młody pedagog nie zawiódł oczekiwań i po zgo­
nie znakomitego filantropa kierował z powodze­
niem przez lat kilkanaście zakładem, który podniósł 
i rozszerzył.

W roku 1859-ym ordynowany przez arcybiskupa 
Fijałkowskiego na kanonika, oddał się ks. Szczy­
gielski wyłącznie służbie kościelnej.

W kilka lat później spotykamy go w Cesarstwie, 
zkąd powróciwszy, osiadł na spoczynku w Stoczku, 
pod Serockiem, gdzie po długich cierpieniach, któ­
re znosił z chrześcijańska rezygnacja, dokończył ży­
wota.

Ks. Szczygielski, prócz licznych prac, rozrzuco­
nych vy „Pamiętniku religijno moralnvmu, pozosta­
wił książkę do nabożeństwa dia głuchoniemych, u- 
ważaną dotąd za wzorową w tym zakresie.

Jego mowa żałobna na pogrzebie ks. Falkowskie­
go, skreślona z prawdziwym talentem, i później 
drukowana, p. t. „Pożegnanie zwłok ś. p. Jakuba 
i t. d.“, pozyskała mu głośne imię zdolnego kraso­
mówcy.

Z większych prac zmarłego wymieniamy rozpra­
wę „O jedności rodu ludzkiego44, w której złożył 
dowody wysokiej znajomości antropoiogji oraz obe­
znania się z współczesnym stanem umiejętności 
przyrodniczych.

Pokój jego popiołom :
= Na pogrzeb.
Na pogrzeb ks. Józefata Szczygielskiego, mający się 

odbyć pojutrze w Serocku, wysłaną została specjal­
na deputaoja ze strony Instytutu głuchoniemych i o- 
ciemniałych.

Na czele deputacji, złożonej z kilku wychowań- 
ców Instytutu oraz nauczycieli, stanie dyrektor Pa- 
płoński.

Oprócz tego kapituła archidjecezji warszawskiej, 
której zmarły był kanonikiem, wysyła swojego przed­
stawiciela.

Dziś rano w kaplicy instytutowej odbyło się na- 
bozeustwo żałobne za spokój duszy s» p. ks. Szczy-



gielskiego, odprawione przez wice-dyrektora ks. ka­
nonika Jagodzińskiego.

= Otwarcie gospody dla głuchoniemych.
W dniu wczorajszym w gmachu po-augustjań- 

skim przy ulicy Piwnej nastąpiło otwarcie gospody 
dla głuchoniemych, b. wychowańców instytutu przy 
placu św. Aleksandra.

Instytucja ta powstała głównie staraniem zasłu­
żonego kierownika zakładu głuchoniemych i ocie­
mniałych Jana Papłońskiego.

Dyrektor P. w krótkiej a serdecznej przemowie 
do zebranych licznie a dawnych wychowańców 
swoich opowiedział historję stowarzyszenia ocie­
mniałych w naszem mieście, postawił ją za przy­
kład dla zawiązującego się stowarzyszenia głucho­
niemych,a streściwszy sprawozdanie ze swojej dzia­
łalności w tym kierunku, nadmienił, iż pozostaje 
mu do urzeczywistnienia wszystkich celów założyć 
szkołę parobków rolniczych dla głuchoniemych oraz 
przytułek dla panien niewidomych.

Po panu Papłońskim wystąpił ks. Jagodziński, 
wicedyrektor instytutu głuchoniemych i ociemnia­
łych, który mowę swoją jednocześnie tłumaczył na 
język mimiczny, pragnąc być zrozumiałym zarówno 
dla ociemniałych jak i dla głuchoniemych.

Członkami gospody będą głuchoniemi, którzy zo- 
bowiążą się składać na fundusz żelazny stowarzy­
szenia rs. 2*rocznie, w ratach kwartalnych lub mie­
sięcznych.

W gospodzie znajdują się pisma, gry towarzyskie 
oraz bufet utrzymywany przez gospodynię, w któ­
rym znajdują się przekąski i napoje z wyjątkiem 
spirytualejów.

Tak więc otwarłem zostało wspólne ognisko, w 
którem zbierać się będą ludzie odcięci przez kalec­
two od reszty świata, a przepędzając czas na wspól­
nej rozrywce, zapomną o swojej niedoli.

Otwarciu gospody towarzyszyła orkiestra, złożona 
z ośmnastu ociemniałych, która szereg utworów mu­
zycznych rozpoczęła starannie wykonanym marszem 
Mendelsohna.

= Roraty.
W dniu wczorajszym, jako w pierwszą niedzielę 

adwentu, odbyło się w kościołach naszych nabożeń­
stwo, zwane roratami.

Już o godzinie 4-ej rano panował na ulicach ruch 
niezwykły, pobożni bowiem śpieszyli tak gromadnie, 
iż nie mogąc się pomieścić we wnętrzu świątyń, za­
pełniali wejścia a nawet ulice przed kościołami.

Z kościoła św. Krzyża kilka kobiet musiano wy­
nosić na rękach.

= Archikonfraternja literacka.
Na wczorajszem wyborczem zgromadzeniu człon­

ków archikonfraternji literackiej, po odczytaniu bul 
papieskich, aktu erekcyjnego i regulaminu wybor­
czego, dokonano wyborów czternastu osób do skła­
du przyszłego zarządu i rady gospodarczej arebi- 
konfraternji.

Po sprawdzeniu przez asesorów list wyborczych 
na członków rady gospodarczej, jako mający naj­
większą liczbę głosów powołani zostali pp Grzy­
bowski Marceli, Kawelski Ludwik, Hanusz Lucjan, 
Bystrzanowski Antoni, Genelli Juljan, Lukasiewicz 
Mikołaj, Kiciński Ratysław, Rodziewicz Antoni, 
Wetzlich Aleksander, Głębocki Adrjan, Zydel To­
masz, Bitschan Paweł, Staniszewski Edward i Szu- 
kalski Alojzy, a na zastępców pp. Strycharzewski 
Franciszek, Starzyński Bronislaw, Spiner Ludwik i 
Nivet Karol.

Nowo złożona rada gospodarcza przez sekretne 
głosowanie zaprosiła następnie na seniora admini­
strującego p. Grzybowskiego Marcelego, na seniora 
kontrolującego p. Aleksandra Wetzlicha i na pod­
skarbiego p. Ludwika Kawelskiegos

= Smutny objaw.
W ciągu ostatnich kilku miesięcy z kasy pożycz­

kowej emerytów warszawskich wypisało się 9-ciu 
członków.

Powodem ich wypisania się była gwałtowna po­
trzeba odebrania kilkunastu rubli, jakie każdemu 
ze składek już się zebrały.

Tłumaczono lekkomyślnym staruszkom, iż lepiej 
zaciągnąć pożyczkę i nie wypisywać się, ci jednak 
uporczywie stali przy swojem, mówiąc: ,

— Co tam pożyczka, mamy swoje pieniądze, 
więc je odbieramy!

Tak wiec liczba członków pożytecznej instytucji, 
zamiast wzrastać, maleje i działalność kasy jest o- 
becnie bardzo ograniczoną...

= W obronie skarbów rodzinnych.
Wiadomo, iż sprzedawcy ziemi w kraju naszym, 

zwłaszcza włościanie, skutkiem nieznajomości wnę­
trza gruntu, oddają często niemcom skarby, nie do­
myślając się ich istnienia.

Przedsiębiorcy zagraniczni z pokładu samej po­

wierzchni widzą, czego się po nabytku spodziewać 
można.

W ten sposób w ręce ich przechodzi ruda, nafta 
i torf, za które nie płacą.

Towarzystwo kredytowe ziemskie, mając na wi­
doku częste tego rodzaju wypadki, z inicjatywy p. 
Szafarkiewicza, powzięło myśl utworzenia w swoim 
składzie wydziału technicznego, z którego ramienia 
wybrani specjaliści badać będą majątki stowarzy­
szonych pod względem geologicznym.

Na projekt, mający szansę powodzenia, zżyma 
się prasa niemiecka, widząc w nim zabezpieczenie 
się od skutków nieświadomości, z której dotąd pel- 
nemi rękoma sąsiedzi nasi korzystalil

= Art. nad.
Szanowny redaktorze!
Zcszłopiątkowy zachód słońca, a raczej towarzy­

szący mu wspaniały zmierzch, jest ciągle jeszcze 
przedmiotem rozmowy, a w pewnych sferach, nie- 
wyksztaconych, daje powód do różnych wniosków i 
przepowiedni.

Tymczasem było to zjawisko codzienne, nieco dłu­
żej tylko trwające, zjawisko zorzy poslonecznej, 
zmierzchu, odpowiadające rannemu świtowi czyli 
zorzy przedsłonecznej.

W rzeczy samej trwała ona godzinę i minut 50 
czyli blisko dwie godziny, gdy zwykle trwa od go­
dziny do półtowej.

Pochodzi to ztąd, iż owego dnia para wodna mu- 
siała być obfitą w bardzo wysokich warstwach at­
mosfery: z powodu jej obfitośęi, bardzo dużo było 
w powietrzu odbitych promieni światła, i to tłuma­
czy niezwykłą jssność zmierzchu; skutkiem zaś zna­
cznego wyniesienia warstw pary wodnej nad pozio­
mem odbijające się w niej promienie słońca dłużej 
są widzialne, gdyż skryte pod horyzont słońca o- 
świetla je dłużej niż warstwy dolne.

Jeżeli stosunki higrometryczne powietrza nie 
zmieniły się w ciągu nocy następnej, to niewątpli­
wie zorza poranna w sobotę była także wspaniałą i 
długotrwałą, choć niewątpliwie barwy jej były od­
mienne od piątkowego zmierzchu.

W każdym jednak razie nie była tak długotrwałą 
jak on, gdyż świt bywa zwykle krótszy; pochodzi 
to ztąd, iż para atmosferyczna, skroplona skutkiem 
chłodu podczas nocy, nie sięga tak wysoko zrana 
jak wieczorem.

Z poważaniem
F. 8

= Bazar.
Tegoroczny bazar będzie się po części wyróżniał 

od poprzednich udziałem wielu t. z. firm artysty­
cznych.

Słyszeliśmy, iż kilka sklepów zajmą wyroby rze­
źbiarskie, fotograficzne i inne.

= Zabiegi przedświąteczne.
Pomimo, iż od dni świątecznych oddzielają nas 

długie jeszcze trzy tygodnie, pomiędzy kupcami za­
panował już ruch silniejszy.

Szczególniej tak zwane „stałe wyprzedaże*... czy­
nią co tylko mogą, aby wystawy swoje uczynić mo­
żliwie wabiącemil...

Mundus vult decipi, ergo...
= Niby po polsku.
Pokazywano nam kopertę, nadeszłą z Wiednia do 

Warszawy, na której znajdował się drukowany taki 
adres:

„Lóbliche Warzystwo Towarzystwo Wioślarze 
Długa Warschau.”

Pomimo dziwacznie zestylizowanego adresu list 
doszedł gdzie należy, co się niewszvstkim listom 
dobrze zaadresowanym przytrafia..,

= Zaczepka.
W dniu wczorajszym wieczorem na ulicy Marszał­

kowskiej do państwa Z., powracających z teatru, 
zbliżyli się młodzi ludzie i jeden z nich w nikczem­
nych słowach zaczepił panią Z.

Pan Z. podniósł laskę na zuchwalca i jednocześnie 
począł wołać policji.

Młodzieniec wraz z towarzyszem usiłowali um­
knąć, tłumacząc się pomyłką, opartą na wielkiem 
podobieństwie pani Z. do znajomej im osoby.

Tłumaczenie to jednak nie pomogło i obaj zacze­
piający pp. O. i S., z pomocą przechodniów zostali 
zatrzymani.

Pan Z. występuje przeciw nim na drogę sądową.
— Kradzież z kościoła.
W tych dniach z krużganku przy kościele św. An­

toniego) po-reformackim) skradziony został z pomni­
ka pamiątkowego kosztowny wieniec.

Smutno zaprawdę pomyśleć, iż nawet w świątyni 
ręka świętokradzka nie uszanuje pamiątek poświę­
conych zmarłym!

= Kradzieże.
Na Siennej i mieszkania p. W. skradziono garderobę war- 

toioi 250 rw -

Na Okopowej pod nrem 18 przyłapano dwóch rzezimies*' 
ków, plądrujących w mieszkaniu państwa K.

= Zamach morderczy.
W alejach Jerozolimskich podniesiony został w stanie 

bezprzvtomnym, okryty kilkoma cięikiemi ranami Franciszek 
K.. czeladnik stolarski.

O Iwieziono rannego do szpitala Dzieciątka Jezuc
Sprawców ran policja dotąd nie wykryła.

. = Wypadki. Na placu św. Aleksandra, przy samym ko­
ściele. upad! z powodu nagłej słabości °iotr K. i zranił się 
niebezpiecznie o kamień w- głowę. — Na placu Wareckim 
Zolja T.. najechana przez prywatny ekwipaż, upadła i zła­
mała rękę.—Na Dzikiej Teofila W., wyskakuiąe z wagonu 
tramwajowego, upadła i uległa złamaniu nogi.—Na Wierz­
bowej Jan W., 11-letni chłopiec, najechany przez powóz, 
został boleśnie zraniony dyszlem w plecy.

= Nowa szkoła.
Gaz. luu. donosi, iż pośród mieszkańców Opola i 

wsi przyległych agituje się myśl zebrania kapitału 
na założenie w miasteczka 4-klasowego progimna- 
zjum.

Szkoła znajdzie pomieszczenie w gmachu po-pi- 
jarskim.

= Meljoracje.
Zarząd miasta Marjampola postanowił wybruko­

wanie ulic przylegających do rynku, na co przezna­
czył sumę rs. 7,400.

W m. Lipnie urządzony zostanie kosztem rs. 
1,290 podziemny kanał na ulicy Gdańskiej,

= Nowe fabryki.
W powiecie węgrowskim przemysł fabryczny 1 

rolnictwem związany, znaczne w ostatnich czasach 
zrobi! postępy.

W okolicy Węgrowa funkcjonuje już 20 gorzelni, 
z których dwie są parowe.

Obok rozwijają się pomyślnie dwie olejarnie 
Janówku i Korytnicy.

Olejarnia w Janówku podjęła w r. b. produkcję 
smarów i oleju do oświetlenia fabrycznego.

W dolinie Liwca znowu rozwinęła się produkcja 
serów; najstarsza fabryka tego wyrobu, założona W 
roku 1857-ym, mieści się wKorytnicy i wyrabia ona 
sery ronikierowskie.

Łochów zaś dostarcza serów litewskich, Turna 
szwajcarskich, Wyszków, Stara wieś i Kamionna — j 
ronikierowskieb.

W r. b. jednak zarówno gorzelnie, jak i olejarnie i 
ograniczają swoją działalność, pierwsze skutkiem 
nieurodzaju i pochodzącej ztąd drożyzny ziemnia­
ków, drugie dla braku rzepaku i siemienia lnia­
nego.

W związku z postępem fabrykacji pozostaje 
ulepszenie rolnictwa.

W okolicach Węgrowa znajdują się majątki zirY' 
gowaue, zdrenowane i prawdziwie postępowe.

= Z Łowicza.
Z Łowicza donoszą nam, iż jeden z miejscowy^ 

obywateli p. W. zamierza pobudować na ulicy Ui»' 
zdowskiej gmach, w którym mogłyby się mieścić 
^.eatr i resursa.

W ostatnich czasach Łowicz daje znaki szerszego 
życia.

Aż czterech konkurentów zamyśla stawiać łaźnie 
parowe, których dotąd miastu zbywało, nadto grono 
amatorów krząta się około przedstawienia mającego 
się odbyć w dniu 8-ym b. m.

Wreszcie kronika wypadków notuje śmierć żony 
jednego z szewców łowickich, która podobno umyśl' 
nie rzuciła się do rzeki, by w jej nurtach znaleźć v 
kojenie trosk życia...

= Z Kamieńca Podolskiego.
Z Kamieńca Podolskiego piszą do nas pod dniet® 

28-ym z. m. co następuje:
„Silne mrozy trwają w naszych okolicach już od 

tygodnia.
W dniu dzisiejszym spadł znaczny śnieg i pokry* 

pola białym całunem.
Wszystko to bardzo pomyślnie przedstawia się 

dla przyszłych urodzajów, zboże bowiem powsebo' 
dziło przedtem jaknajlepiej, tak, iż prawie wszędzie 
potrzeba było wypasać zielone łodyżki dla prze' 
szkodzenia zbytniemu wybujaniu zboża w słomę, i

W dniu 18-tym grudnia gimnazjum tutejsze ob' 
chodzić ma z wielką uroczystością 50-letni jubileusz 
swego istnienia."

= Pogorzel Ostrowa.
Miasteczko Ostrów, w gubernji łomżyńskiej, ul6' 

gło, jak się dowiadujemy od naocznego świadka 
silnej pogorzeli.

W sobotę wieczorem, o ile dojść można, wskutek 
zaproszenia ognia od papierosa wszczął się ogi®u’ 
który udzielał się kolejno domom położonym na dli' 
giej linji miasteczka i ogółem pochłonął 43 bu* 
dunków. J

Mimowolny sprawca pożaru poniósł śmierć w P10' 
mieniach... .>

Ogień ustał dopiero w dniu wczorajszym, o godzi' 
nia 8-ąj po połuaaia.



= Żnnobójstwo.
W czasie ostatniej kadencji eądn okręgowego w Sieradzu 

pociągnięto do odpowiedzialności karnej 20-letniego włościa­
nina ze wsi Przywozy, Józefa Łuczaka, oskarżonego o mor­
derstwo własnej żony.

Na śledztwie pierwiastkowym Łuczak do winy się nie 
przyznał, zeznania jednak świadków fakt zbrodni ostatecznie 
skonstatowały.

Ł zabił żonę dlatego, iż nie był zadowolony z Wniesio­
nego przez nią posagu.

Sad skazał podsądnego na 20 lat ciężkich robót w kopal­
niach Syberji.

oOOOggOOO0 '* *

X Jan Lam, znakomity bnmorysta i powieściapisarz, 
zepadł ciężko na rozedmę płue. Lekarze zalecają mu 
szybki wyiazd do Włoch.

X We Lwowie wystawiono na widok publiczny pla­
ny odbodowy zamku królewskiego na Wawelu, wykona­
ne przez budowniczego Prylińskiego.

X r,Sobieski pod Wiedniem", olbrzymie płótno Ma­
tejki, nadeszło już do Rzymu.

X Wystawa zabytków z epoki Sobieskiego przy­
niosła około 3.000 złr. czystego dochodu.

X P. Józef Doliwa Głębocki z korpusu artylerii b. 
wojsk polskich wydał, jak donosi Gaz. krak., rzecz 
p. t.: ,O wojenności w ogóle, mianowicie polskiej, tu­
dzież szachownica wojenna polska, tak północna, jak 
południowa, jak ją przedstawił Sarmnticus, w dzieło 
w dwóch zeszytach w Hanowerze wydanom*.

X W Pradze czeskiej ku czci Adama Mickiewicza 
olby? się w dniu wczorajszym deklamacyjno-muzyczny 
wieczór, w którym między innemi przyjęła udział Irena 
Reichom.

X Wodociągi wiedeńskie W tych dniach tak mało 
imają wody, z powodu zmniejszonego dopływu ze źródeł, 
iż munioypalność zmuszoną jest obmyślać środki zarad­
cze, ażeby można było przetrzymać przesilenie. Podano 
'Wniosek zamknięcia wszystkich kranów na piętrach, po­
zostawiając tylko pa-terowe. Inny projekt żąda zupeł­
nego zamknięcia kranów po domach i rozwożenia woza­
mi możebnej dla każdego domu ilości wody. Według 
innego jeszcze wniosku, wszystkie krany mają zostać 
otwarte, ale tylko przez pół godziny dziennie. Władza 
Sniejska nic zdecydowała się dotąd na wybór jednego 
Iz tych projektów.

X Zamek hr. Lucknera Aitfranken, w Saksonji, 
otrzyma niebawem elektryczne oświetlenie. Motor, doby­
wający prąd elektryczny, za dnia będzie służył do wpro­
wadzania w ruch maszyn gospodarskich. Rzeczony za- 

jest pierwszą w Niemczech prywatną rezydencją, 
dla nowożytnego oświetlenia.

r . s*czątki starożytnego teatru odkryto w pobliżu 
Y'°JOsa.kio;ina w Kalabrji. Dotąd odsłonięto 11 rzę- 

,<10w siedzeń, a należy przypuszczać, iż na tem miejscu 
istniało ongi miasto, o którem historja nie wspomina.

X Irwing wraz z trupą londyńskiego „Lyceum" ukoń­
czył w Now-Yorku czterotygodniowe występy Przy­
niosły im ono 75,687 dolarów. Towarzystwo udaje sie 
na dłuższy pobyt do Filadelfji

X Ferry I frak. W dyplomatycznych kołach fran- 
cus ic i niemałe sprawiło wrażeń e ukazanie sio Ferry’e- 

(go w pałacu elizejskim, podczas przyjęcia marszałka Ser­
rano, w zwykłym czarnym fraku i białym krawacie za­
miast obowiązującego w takich razach munduru i szpady. 
Nawet demokrata, Challemel-Lacour, nie miał odwagi 
uchylić się od tej formy; monarchiści z oburzeniem od­
zywają się o tem lekceważeniu tradycji...

X Nowość. W Norymberdze pojawiły się krawaty 
męskie, opatrzone minjaturowemi lampkami Edisona. 
Lampka mieści aię w główce od szpilki i połączona jest 
z bateryjką wkładaną do bocznej kieszeni surduta. Wy­
starcza lekkie naciśnięcie palcem, aby rozpłomienić kra­
wat.. Zabawka ta, obecnie bardzo modna, kosztuje 36 
marek.

JSfci «JkaE •»•«»> o M J .

+ Ś. p. G.ibrjel Dukszta-Dukszyński, rzeczywisty rad- 
ta stanu, emeryt, kawaler orderów św. Stanisława I-ej kla­
sy, św. Anny 2 klasy i innych, przeżywszy lat 86, w dniu 
1 grudnia r. b., o godzinie 2-ej po południu, żyeie zakoń­
czył. Pozostali w nieutulonym żalu żona, córki, synowie i • 
zięciowie zapraszają krewnych, przyjaciół i znajomych na 
wyprowadzenie zwłok w dniu 5 grudnia, o godzinie 1-ej po 
południu, z domu przy ulicy Senatorskiej nr 16, na cmen­
tarz powązkowski. —4062—

f Ś. p. Stanisław Ławicki, wychowaniec instytutu w 
Marymoncie, b. obywatel ziemski, przeżywszy lat 57, zakoń­
czył życie w mieście Sokołowie dnia 23 z. m., pozostawia­
jąc żonę i czworo małoletnich dzieci w nieutulonym żalu. 
Stroskana sędziwa matka wraz z rodzeństwem zaprasz.a kre­
wnych, kolegów i przyjaciół na żałobne nabożeństwo w ko­
ściele św. Józefa (po-karmeliekim), na Krakowskiem-Przed- 
mieścin, we środę, dnia 5 grudnia, o godzinie 11-ej zrana, 
•dbyć aię mająee. —4071—
t 8. p. Laura z Brzezińskich Gućrin, przeżywszy lat 66, 

opatrzona św. sakramentami, zasnęła w Bogu dnia 1 gr«- 
.dnia r. b. Nabożeństwo żałobne aa jej dneeę edbędzie sit

W górnym kościele św. Krzyża, dnia 4 grudnia, we wtorek, 
o godzinie 11-ej zrana, po którem nastąpi wyprowadzenie 
zwłok na cmentarz powązkowski. Pozostałe dzieci zaprasza­
ją na ten smutny obrzęd rodzinę, przyjaciół, dawne uczen­
nice i znajomych. —4063—

f Ś. p. Juljan Kozerski, urzędnik zarządu pałaców Ce­
sarskich, przeżywszy lat 41, po krótkiej lecz ciężkiej choro­
bie, d. 1 grudnia r. b. przeniósł się do wieczności. Pozostała 
żona wraz z dziećmi zapraszają krewnych, kolegów przyja­
ciół i znajomych zmarłego na żałobne nabożeństwo, odbyć się 
mające w dniu 4 b. m., we wtorek, o godzinie 11-oj zrana, 
w kościele katedralnym św. Jana, następnie na wyprowa­
dzenie zwłok w tymże dniu i z tegoż kościoła, o godzinie 
3-ej po południu, na cmentarz powązkowski. —4009—
t Dnia 1 grudnia r. b., w Janikowie, gub. płockiej, po 

dwuletnich ciężkich cierpieniach zakończył życie, opatrzony 
sw. sakramentami, ś. p. Wiktoryn Zbyszewski, b. dziedzic 
dóbr Markuszowa, gubernji lubelskiej, syn Grzegorza i Bar­
bary z Moraczewskieh, przeżywszy lat 67; o czem pozostała 
córka z zięciem zawiadamia rodzinę i znajomych. —4C68—
f We środę, dnia 5 b. m., o godzinie 10-ej zrana, w ko­

ściółku warszawskiego Towarzystwa dobroczynności odbędzie 
się żałobne nabożeństwo za duszę ś. p. Mikołaja Grabow­
skiego i wnuka jego Feliksa. —4066—
t We środę, dnia 5 grudnia, jako w pierwszą bolesną ro­

cznicę śmierci ś. p. Konradka Scmmera, ucznia klasy III 
gimnazjum 3-go, odbędzie się żałobna nabożeństwo w górnym 
kościele św. Krzyża, n godzinie 8-ęj zrana. —4067—
t Za duszę ś. p. Henryka lir. Małachowskiego odprt- 

wioue będzie we wtorek, dnia4 grudnia, o godzinie 10 i pół 
zrana, w kościele św. Krzyża, nabożeństwo żałobne, na któ­
re zaprasza się krewnych, przyjaciół i znajomych. —4027

■? We wtorek, dnia 4-go grudnia, jako w ósmą rocznicę 
śmierci ś. p. Józefa Tyrawskiego, b. sędziego trybunału 
O- W., odbędzie się nabożeństwo za duszę jego w kościele 
sw. Aleksandra przy placu Trzech Krzyży, o godzinie 10-ej 
zrana, na które wdowa z dziećmi zaprasza kolegów, rodzinę
1 ziaiomych. —405p_
t Dnia 4-go b. m., jako w dzień imienin ś. p. Bari a y 

z. Kubkowskich Budzyńskiej, odbędzie się o godzinie lO-ej 
zrana, nabożeństwo za spokój jej duszy w kościele św. Ka­
rola Boromeusza przy ulicy Chłodnej, na które pozod. łe 
córki i wnuki zapraszają przyjaciół i znajomych. —4058—

f Nabożeństwo żałobne za spokój duszy ś. p. Wiktorji 
z Kowalskich Pili odbędzie się w dniu 5 grudnia, w ko­
ściele Przemienienia Pańskiego, o godzinie 10-ej zrana, na 
które pozostały mąż zaprasza krewnych, przyjaciół i znajo- 
mycb. —4060—
t Dnia 4 grudnia, we wtorek, o godzinie 10-ej zrana, 

w kościele katedralnym św. Jana, w kaplicy Pana Jezusn, 
odbędzie się żałobne nabożeństwo za duszę zmarłego w do­
brach Zajączki, w dnia 10 września r. b. Ś. p. Konstantego 
wstkowskiego, na które matka, siostra i brat zmarłego 

zapraszają krewnych, przyjaciół i znajomych. -4070—
‘ Wszystkim tym, którzy w dniu 2 grudnia r. b. ostatnią 

przysługę ś. p. Władysławowi Gabryelskiemu oddać ra­
czyli, niemniej i łaskawym współpracownikom, którzy w tak 
serdeczny sposób współczucie swoje okazali, oprócz tego 
zwłoki od bramy aż do grobu na barkach swoich ponieśli, 
składają najserdeczniejsze: Bóg zapłać!

W imieniu całej familji 
—4065 Brat z siostrą i przyjacielem.

f 8. p. Marja z Zmudowskich Guzińska, zmarła dnia
2 grudnia, w wieku lat 65. Nabożeństwo żałobne odbędzie
się w kościele Wszystkich Świętych na Grzybowie, w dniu 
4 b. m., o godzinie 11-ej zrana, poczerń nastąpi wyprow.-- 
dzenie zwłok na cmentarz powązkowski. —4073

2 Cesarstwa.
Petersburg 1-go grudnia. — Według słów Ryskie 

go wiestmka, miejscowe niemieckie gazety donoszą 
iż w Petersburgu mówią o utworzeniu specjalnej 
komisji do opracowania ustawy państwowej Po- 
głoski te wymieniają nawet osoby Najwyższa'wola 
powotae do „robienia projek.a plXSeS 
wagi dla Cesarstwa rosyjskiego. Jeżeli pogłoski 
ta jest prawdziwą, dodaje , Wiestnik, to szczerze i 
calem sercem należy życzyć komisji wszelkiego po­
wodzenia w przeprowadzeniu powierzonego jej za­
dania, które 00 do wagi i znaczenia może być noró- 
wnanem chyba tylko z najważniejszą reforma ze­
szłego panowania, mianowicie z reformą włościań­
ską.

Petersburg 1-go grudnia. — Do stolicy przybyli 
w tych dniach hr. P. Szuwalow i rz. tajny radca hr. 
Pahlen. Pjzy bycie tego ostatniego zapowiada bli­
skie rozpoczęcie prac komisji do uregulowania kwe- 
stji żydowskiej.

Petersburg 1-go grudnia. — JuŁnyj Kraj donosi 
że niedawno w Nagąjsku, w powiecie berdjańskim ’, 
aresztowano nieznanego młodego człowieka, ukry­
wającego swoje rzeczywiste nazwisko. Znaleziono 
przy nim kilka świadectw i paszportów oraz anti- 
rządowe broszury. W drodze do Berdjańska, dokąd 
go odesłano pod konwojem, nieznajomy w dniu 
28-ym października zdołał zbiedz ze wsi, gdzie 
wraz z konwojem zatrzymał się na wieiskiem we­
selu. -

Petersburg 1-go grudnia. — Notroje wremja dono 
si, że z powodu otwaroie posiedzeń bułgarskiego 
zgromadzenia narodowego, fligel-adjutant pułko­
wnik Kaulbars postanowił przedłużyć swój pobyt 
w Sofji, chcąc się obznąjmić z bułgarskim porząd­
kiem parlamentarnym. Pułkownik Kaulbors spę­
dzi zapewne jeszcze w Sofji dwa do trzech ty­
godni.

Petersburg 1-go grudnia.—W gazecie Nawoje w e 
mja czytamy: powodu wyjścia na v i lok publiez 
ny szóstego tomu zbioru dyplomatycznych traktatów 
i układów, wydawanego przez profesoraM artensa 
Journal de St. Petersbourg zamieściło o tem bibljo 
graficzną wzmiankę, której autor bardzo sympatycz­
nie wyraził się o Niemczech. Berlińskie i wiedeńskie 
dzienniki, zapoinając o tem, że wzmianka była po 
mieszczoną w dziale bibliograficznym, przypisały 
jej znaczenie póhirzędowego oświadczenia, jakiegr. 
naturalnie mieć nie mogła. Wiedeńska Neuejreie 
Presse dopatrzyła się nawet pewnego związku mię­
dzy prostym bibliograficznym artykulikiem a pyta­
niem czy rosyjski minister spraw zagranicznych po 
powrocie z Montreux wstąpi do Wiednia i odwiedzi 
hr. Kalnoky’ego. Na to Journal de St. Petersburg od­
powiada: najzupełniej nic nie wiemy o marszrucie, 
p. Giersa, ale nie widzimy zgoła co może być wspćl 
nego między tą kwestją a szóstym tomem zbioru 
prof. Martensa. Jeżeli mówiąc o tej książce rozwie­
dliśmy się szerzej o wzajemnych stosunkach Rosji i 
Niemiec, to stało się to dlatego, że pomieniony tom 
jest wyłącznie poświęcony traktatom i układom 
między temi mocarstwami w perjodzie od r. 1762-go 
do 1808-go. Nasze przewidywania przyszłości opie­
rają się na przeszłości. Ztąd wynika, że nie mogło 
być mowy ani o Austrji ani o przymierzu austro nic 
mieckiem, które w owe czasy nie istirało. Wywo­
dy, jakie Neue freie Presse wysnuwają ztąd, żeśmy 
nie wspomnieli o Austrji, są zatem całkiem błędne. 
Nie zwrócilibyśmy na nie nawet uwagi, gdyby dzien­
nik ten nie był zakończył swojego artykułu oświad­
czeniami przyjaźni, do których n:e przywykliśmy. 
Gotowi jesteśmy zgodzić się z nim na to, że przy­
jaźń między Rosją i Niemcami zupełnie nie wyklu­
cza możliwości przyjaznych stosunków między Rosją 
i Austrją, zwłaszcza jeżeli i w Wiedniu, jak się wy­
raża Neue freie Presse, przestaną marzyć o dalszych 
zaborach na półwyspie bałkańskim. Ponieważ w ta­
kim razie upada wszelka scysja interesów miedzy 
Rosją i Austro Węgrami, więc podobnież jak 1 or­
gan wiedeński nie widzimy żadnej przyczyny, mo­
gącej zachwiać istniejące stosunki między dwoma 
sąsiedniemi mocarstwami.”

Ostatnia poczta
„Ku r J e r a W ar sz a ws’< i egof.

Paryi i-go grudnia. — Memorial diplomatique do­
wiaduje się, że gabinety petersburski, berliński i 
waszyngtoński wyraziły ponownie obawy swoje co 
do blokady portów chińskich, a lord Granville uwia­
domił rząd francuski, że mocarstwa zajmują sie tą 
ważną kwestją w interesie europejczyków, zamiesz­
kałych w miastach portowych.

Paryi 1-go grudnia.—Izba deputowanych, zgodnie 
z żądaniem ministra finansów, uchwaliła zatrzymać 
w budżecie sumę 100 miljonów fr. na amortyzację 
wbrew komisji, która proponowała zniżenie tej sumy 
na to miljonów. Renault odczytał sprawozdanie ko­
misji tonkińskiej, przyzwalające na kredyt 9 miljo­
nów. Sprawozdanie konstatuje iż wyprawę rozpoczę­
to zbyt inalemi siłami, co ośmieliło nieprzyjaciela*! 
skłoniło Chiny do interwencji. Radzi ona dalej rzą­
dowi znaleść podstawę do tranzakcji z Chinami, ce­
lem uniknięcia wojny. Tymczasem należy wszakże 
posiać posiłki na wszelką ewentualność.

1-go grudnia.—Po zjednoczeniu w rekach 
admirała Courbeta władzy cywilnej i wojennej w 
Tonkinie, rząd pozwolił komisarzowi cywilnemu 
Harmandowi powrócić za urlopem czasowym do 
Francji (innemi słowy: udzielił mu dymisję; przyp. 
red.).

Paryi 1-go grudnia. — Rząd nie otrzymał dotąd 
wiadomości stwierdzającej doniesienie New York 
Heralda, jakoby chińczycy opuścili Sontay i Bak- 
ninb, nie czekając na maszerujące ku nim wojska 
admirała Courbeta. Depesza tegoż z dnia23-goz. m. 
donosi, że ukończył koncentrację sił swoich; po­
twierdza on również we wszystkich szczegółach 
wiadomość o zaatakowaniu w dniu 17-ym z. m. 
przez 2,000 chińczyków twierdzy Hai Dzoung i od­
parciu tychże po jedenastogodzinnej walce.

Paryi 1-go grudnia. — Lesseps telegrafował do 
ojca swojego w Paryżu: Ostatnie posiedzenie skoń­
czyło się o północy; zgoda zupełna; treść umowy 
przesyłam lordowi Granville'owi. J

Londyn I go grudnia.—Nowe wiadomości stwier- 
dzają, że Hicks basza został w trzecim dniu walki 
zakłut.ym lancami. Wojskom jego zabrakło amunicji 
wtedy fałszywy prorok zarządził straszliwą rzeź. ’
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Londyn 1-go grudnia. — Biuro Reutera donosi: 
Waddington notyfikował lordowi Granville’owi o- 
świadczenie rządu- francuskiego, iż zajęcie Sontayu 
i Bakninh jest koniecznem i że Francja tem tylko 
może się za/lowolnić.

Bukareszt 1-go grudnia. — Były rumuński mini­
ster spraw zagranicznych, Boeresku, umarł w drodze 
do Cannes w Paryżu.

Zagrzeb 1-go grudnia. — Sejm chorwacki ma być 
zwołanym pomiędzy 10-ym a 14-ym b. m. Jutro 
zbierają się tu członkowie stronnictwa narodowego 
celem powzięcia uchwał nad stanowiskiem, jakie 
zająć wypada wobec nowego bana.

Tientsin 1-go grudnia. — Z Pekinu telegrafują: 
Francja uchwaliła gotowość do dalszych układów 
pod warunkiem zajęcia pierwej Sontayu i Bakninh.

Telegramy własne
„ Kur jer a Warszawskiego^

( Otrzymane wczoraj \
Wiedeń 2-go grudnia.
Jenerał Ramberg uwolnionym został od spełnia­

nych czasowo obowiązków nadzwyczajnego komisa­
rza królewskiego w Zagrzebiu. Stan konstytucyj­
ny w Chorwacji przywrócony..

PerlJn 2-go grudnia.
Zraarł tu znany podróżnik do bieguna północnego 

Payer.
Kair 2-go grudnia,
W prowincji Darfur wybuchło powstanie. Gu­

bernator prowincji został raniony. Mówią, że po­
wstali także beduini w okolicach Kassali.

Sof ja 2-go grudnia.
Ukaz książęcy przedstawia do opinji zgromadze­

nia narodowego wniosek w sprawie zmiany 8 i 9-go 
artykuły ustawy tyrnowskiej. Zankow wraz ze 
swoimi towarzyszami projektują utworzenie dwóch 
izb i wybory deputowanych w stosunku jednego de­
putowanego na 20,000 ludności.

Petersburg 2-go grudnia.
Ogłoszony został Najwyższy ukaz, polecający 

ministrowi skarbu dokonać emisji rent państwo­
wych, przynoszących stały dochód, w ogólnej sumie 
nominalnej 50 miljonów rs. zlotem. Emisja ma na 
celu spłatę długa bankowi państwa, która z mocy 
ukazu z dnia 1-go stycznia r. 1881-go wynosi 50 
miljonów rs. kredytowych, oraz umorzenia wyda­
tków na budowę dróg żelaznych. Renty będą po 
125, 500, 1,000 rs. złotem każda, na zawsze zostały 
uwolnione od podatków, procenty zaś w stosunku 
6% rocznie mają być spłacane co pół roku, tj. 1-go 
czerwca i 1-go grudnia każdego roku, począwszy od 
1-go czerwca roku 1884-go. Rząd zastrzega sobie 
prawo wykupu rent przez zapłatę ich właścicielom 
całkowitej wartości nominalnej, wykup ten wszakże 
nie może nastąpić wcześniej, jak po upływie 10 ciu 
lat od daty emisji. Sprzedaż renty została poru- 
czoną bankowi państwa w Petersburgu, jego oddzia­
łom w Moskwie, Rydze, Kijowie, Charkowie i Ode- 
sie, oraz bankowi polskiemu w Warszawie z termi­
nem od 22-go listopada do 5-go grudnia st. st., w 
niektórych zaś oddziałach, według odpowiednich 
o tem ogłoszeń w miejscowych dziennikach, również 
do 5-go grudnia st. st. Pierwsza rata 10°/o wypła­
ca się jednocześnie z zakupem, druga, trzecia 
czwarta po 15% dnia 14-go stycznia, 14-go lutego 

i 14-go marca, piąta w ilości 20% dnia 14-go kwie­
tnia, ostatnia zaś w sumie 23% dnia 14-go maja. 
Pizedterminowa spłata całkowitej wartości rent 
przyjmuje się z dyskontem na korzyść nabywcy 
sześciu procentów rocznych. Cena rubla złotem 
przy nabywaniu rent będzie ogłoszona w właści­
wych terminach w dziennikach i w specjalnych za­
wiadomieniach, w wypłatach zaś od 22 go listopada 
do 25-go grudnia na 100 rs. metalicznych przyjmuje 
się 164 rubli kredytowych. Procenty na żądanie 
właścicieli rent będą wypłacane złotem lub biletami 
kredytowemi.

Petersburg 2-go grudnia.
Ministerjum sprawiedliwości zamierza powię­

kszyć kary pieniężne na przysięgłych za opuszcza­
cie posiedzeń sądowych*

Wilno 2-go grudnia.
W dniu dzisiejszym odbyło się uroczyste otwarcie 

wileńskiej izby sądowej i sądu okręgowego. Na ak­
cie tym byli obecni wszyscy wyżsi urzędnicy woj­
skowi i cywilni, reprezentanci miasta, duchowień­
stwo, oraz wybrane towarzystwo. Metropolita li­
tewski i wileński, Aleksander, odprawił nabożeń­
stwo i pokropił święconą wodą, poczem odśpiewano 
modlitwy za Najjaśniejszych Państwa, Następcę 
Tronu i całą Panującą Rodzinę.

(Otrzymane dziś.}
Pert in 3-go grudnia.
Na dzisiejszem posiedzeniu sejmu centrum wnio­

sło przywrócenie trzech artykułów konstytucji za 
czasów ministra Falka zniesionych. Centrum za­
mierza wywołać bardzo żywą dyskusję w sprawie 
walki kościelnej, ażeby rząd zmusić do jasnego o- 
kreślenia swego stanowiska.

Perlili 3-go grudnia.
Rząd niemiecki zaproponował Anglji podjęcie 

wspólnych środków, celem obrony obustronnych pod­
danych na terytorjum państwa chińskiego.

Merlin 3-go grudnia.
Z powodu głębokiej mgły, panującej na morzu 

Pólnocnein, nastąpiło spotkaniejsię czterech okrętów.
Paryż 3-go grudnia.
Rezultaty prób robionych wobec ministra wojny z bronię 

magazynową wypadły pomyślnie. W celu dalszego wypró­
bowania tego systemu broni otrzyma jo pewna liczba żoł­
nierzy w kilku pułkach.

Kondyn 3 go grudnia.
0’Donnel, zabójca Careya, został na śmierć ska­

zany.
fsondyn 3-go grudnia.
Rząd egipski otrzymał urzędową wiadomość, że 

mahdi po bitwie w kaszgackich wąwozach powrócił 
do El Obeid obładowany lupami, prowadząc zdoby­
te działa, lecz ani jegnego żywego jeńca. Fakt ten 
wzmacnia przypuszczenie, iż cała armja Hicksa ba- 
szy wyginęła (patrz ostatnią pocztę; przyp. red.).

hondyn 3 go grudnia.
Kapitan okrętu angielskiego, Brocke, zbombardo­

wał i zamienił w perzynę miasta Diah i Aboh z oba­
wy powstania krajowców na zachodnich wybrze­
żach Afryki.

So)ja 3-go grudnia.
Internowany przewódea radykalistów serbskich, 

Pasicz, został tu przewieziony.
Pel grad 3-go grudnia.
Wiadomości dziennikarskie o nowych zaburze­

niach nie mają podstawy. W całej Serbji panuje 
spokój.

Petersburg 3 go grudnia.
W dniu wczorajszym w gmachu petersburskich 

instytucyj sądowych odbyło się uroczyste odsłonię­
cie pomnika w Bogu spoczywającego Monarchy. 
Na uroczystości obecni byli minister sprawiedliwo­
ści, towarzysz ministra spraw wewnętrznych Dur- 
nowo, członkowie rady państwa, senatorowie, urzę­
dnicy petersburskiej izby sądowej i sądu okręgo­
wego, oraz wyżsi przedstawiciele sądów wojennego 
i morskiego, oraz inne zaproszone osoby. Po mo­
dlitwie starszy prezes petersburskiej izby sądowej 
Schreiber wygłosił mowę o znaczeniu, jakie zmarły 
Monarcha przywiązywał do reformy sądowej. Statua 
Cesarza zrobioną jest z białego marmuru, w natu 
ralnej wielkości, w prawej ręce trzyma „Sądowe u- 
stawy z dnia 20-go listopada 1864-go roku“. Nad 
niszą, w której umieszczono statuę, jest napis: 
„Czyńcie sprawiedliwość szybko, słusznie, łagodnie 
i jednakowo dla wszystkich”.

Petersburg 3-go grudnia.
Z powodu odnawiania kościoła św. Katarzyny, 

obchód stuletniej rocznicy jego istnienia odbędzie’ 
się w dniu 24-ym listopada (v. s.).

Petersburg 3-go grudnia.
Rosyjska Petersburska gazeta dowiaduje się, że 

w Warszawie zostanie wprowadzoną instytucja ho­
norowych sędziów pokoju. Honorowymi sędziami 
pokoju mają być mieszkańcy miasta Warszawy, 
mianowani przez ministra sprawiedliwości, po poro­
zumieniu z warszawskim jenerał-gubernatorein. _

Petersburg 3-go grudnia.
Posiedzenia komisji do zrewidowania praw o'źy* 

dach rozpoczną się z dniem 25-tym listopoda (v. s.).
Petersburg 3-go grudni*.
Wczoraj spndl tu ogromny śnrg
Taganrog 2-go grudnia.
Z powodu ciepła żegluga na Donie i na morzu Azowekieft 

na nowo się rozpoczęła.

GIEŁDA.
Dnia 3-go grudnia 1883-go roku.

Przewidywana zniżka bardzo silna kursu walut 
obcych na giełdzie warszawskiej nastąpiła w isto­
cie. Podwyżka całomarkowa kursu rubla w Berli- 
me—w sobotę — poparta została wiadomościami 
z dzisiejszych zebrań przedgiełdowych które szaco­
wały wartość 100 na 199 marek przy usposobieniu 
mocnem i dążeniu ku zwyżce.

Za weksle długoterminowe na Berlin z początku 
już żądano tylko 50.30—o 50 kop. taniej niż w so­
botę—płacono również taniej 50.25, później 50.22'/,. 
Krótkoterminowe z początku po 50.27 % później po 
50.22% a w końcu nawet po 50.15 kupić było mo­
żna, co w porównaniu z kursem końcowym sobo­
tnim wynosi 571/, kop. różnicy. Żądanie 50.27% jest 
o 47% kop. niższe. Takiej w przeciągu jednego 
dnia różnicy dawno niebywało.

Na Wiedeń obniżka jeszcze znaczniejsza. Za 100 
florenów w wekslach krótkoterminowych na Wie­
deń 85.10 — o 70 kop. taniej żądano. Płacono z 
początku 85.20, później tylko 85, w końcu zaś zale­
dwie 84.90, co wynosi również 75 kop. różnicy.

Ogół obrotów nieco większy — i ruch silniejszy.
Papiery trzymały się mimo to silnie dosyć na sta­

nowiskach wysokich jakie w ostatnich dniach za­
jęły. Listy likwidacyjne 1,000-rublowe, mało były 
ofiarowywane. Średnio po 88.25 kupie by można, 
małe 88.15 notowano w żądaniu, choć drobniejsze 
sumy po tejże cenie kupiono. Pożyczka wschodnia 
92 — lecz tylko nominalnie.

Na pomniejsze miasta niemieckie po 50.10 dłu­
goterminowe, po 50.05 krótkoterminowe oddawano.

Kurs żądany za węksio na Londyn obniżył się też 
O 6 kop. na 1 f. szt. do 10.20. Oddawano je w po­
czątku po 10.19, później jeszcze o 1 kop. taniej.

Również tańsze \peksle na Paryż, za które 49.80 
żądano i płacono 40.75, a później tylko 40.70—30 
kop. na 100 frankach taniej niż w sobotę.

Z listów zastawnych tylko I serja i to największe 
sztuki w ruchu. Kupowano je po 100.30 i 100.50 
przy żądaniu 100.65. Za B żądają 100,30, za małe 
100.25. Innych seryj nie dotykano. IV poszuki­
wano.

Listy miejskie 96.50, 93.85, 92.80 i 91.80 w żą­
daniu. Płacono za serję III 92.65, za IV 91.75.

Łódzkie bez zmiany, 86, 84.50, 83.50.
Z akcyj józefowskich sprzedano partję po 510. 

Są jeszcze chętni kupować po 500. Czerskie po od­
cięcia kuponu ofiarowywano po 322, płacić chcia 
no 310.

Godzina 12'/,. Usposobienie słabe. Za weksle dłu­
goterminowe na Berlin 50.17*/, zaledwie płacić 
chciano. J. Wt.

TURNIEJ SZACHOWY.

O4-B3
C2—C3

Fl—F3 
Bl—D2 
F3—H3 
E4—E5 
D2—E4!
F4:E5 
Dl—D2
D2—H6
E4—F6

Czarne p.
p. Hilsberg.

08—E6
D8—D7
E6—04
A8—E8 
C4—A6 
G7-G6
D6 : E5
F6—E7
B7—B6
F8—G8
G8—G7

poddają fię

Białe
p. Kleczyriśki.
13) F2-F4
14) 1)3—D4
15) B3—02
16)
17)
18)
19)
20)
21)
22)
23)
24)

Białe
p. Kleczyński.

1)
2)
3)
4)
ó)
6)

E2-E4
Gl—F3
Fl—B5
F3:D4 
0 — 0
B5-C4

7) D2—D3
8) C1-G5
9) " “

10)
11) B2 : 03
12) G5 ; F6

Wyznaczone na dzień wczorajszy partje rozegra­
ne zostały w następujący sposób: p. Popławski w 
niespełna godtinę wygrał z p. Pastuszewskim, p. 
Heilpern z p. Bogusławskim, p. Kleczyński z p. Hiłs- 
bergiem, wreszcie p. Weydlich z p. Englertem; par- 
tja Żabiński—Szczawiński nie została ukończoną; 
we wtorek więc rozgrywać się ona będzie, jako też 
odroczona partja Bowicz—M. Winawer.

Partja hiszpańska, 
grana na turnieju szachowowym w Warszawie dnia 2-go 

grudnia 1883 r.
Czarne p.

p. łlilsberg. 
E7—E5 
B8-C6 
C6—D4 
E5 : D4 
C7—C6 
G8—F6 
D7—D6 
F8-E7 
0-0 
D4 : 03 
G8—H8 
E7 : F6

TJHUA
WIELKI. Dziś: „Halka“. Jutro: „Don Pasquale’ 

(występ panny Varesi i pana Defalco, abonament 
zawieszony) i „Divertissement”.— SALE REDUTO­
WE. Dziś: „Słomiany człowiek” i „Anna de Ker- 
viller”. Jutro: „Gałązka jaśminu” i „Słomiany czło­
wiek1*. —- MAŁY (przy ulicy Daniłowiczowekiej nr 
4). Dziś: „Różowe domino” i „Aby handel szedł . 
Jutro: „Wesele Oli wety"»



Ubiegłej soboty, o godzinie 7-ej wieczorem, 
' i1.8* * W. Jackowski, z parafji św. Antoniego, dopeł- 

. Poświęcenia odnowionego z gruntu hotelu an­
ielskiego (ulica Wierzbowa). Obecni obrzędowi 
L1?0 goście zwiedzili w szczegółach miejscowość, 

°ra w dzisiejszem urządzeniu odpowiadać może 
każdym względem wygodzie połączonej z kom- 

i ,rtem. Roboty około restaurowania gmachu pod 
I ‘erunkiem budowniczego Hirszla, wykonane zosta- 

"’zorowo przez siły miejscowe pp. Teplickiego, 
Borkowskiego. Mrówczyńskiego, Lawendla i Czo- 

.‘jowskiego. Porządek tak w gmachu jak i w za- 
Mzie restauracyjnym miejscowym zapowiada się 

°brze, dzierżawcą bowiem hotelu jest znany ko- 
Jystnie z działalności na tein polu p. A». Zięcia- 
^ewicz.

^bukowych. (4064)

, — W sali resursy obywatelskiej we wtorek dnia 
f &o grudnia, o godzinie 5 po południu, oraz w so­
botę dnia 8 i w niedzielę dnia 9 grudnia, o godzinie 

z południa, p. Jan Pieczyński będzie 
‘“•ał 3 odczyty: „Chopin w celniejszych
*U'oich utworach.** Treść odczytów następu­
jąca; Odczyt I. Nokturny. Odczyt II. Ballady. Od- 
ftyt III. Polonezy i Mazurki. (Do przykładów uży- 
Jyin będzie fortepian Bliithnera ze składu pp. Ge- 
iMhnera i Wolffa. Cena miejsc: w pierwszych 
7®h rzędach i przy estradzie rs. 1. w następnych 
l‘Ch rzędach kop. 60, w ostatnich rzędach kop. 30. 
filety abonamentowe na wszystkie 3 odczyty ko- 
sBują na pierwsze miejsce rs. 2 kop. 50, na drugie 
p.’cjsce rs. 1 kop. 50, na trzecie miejsc: kop. 75. 
. detów dostać można w księgarni pp. Gebethnera 

Wo|ffa (Krakowskie-Przedinidśćie), w biurze ogło- 
,?eń Rąjchmana i Frendlera, Senatorska 18, u pp. 
Wruziń8kieg0 i Lewi Marszałkowska 50, oraz 
.re8ursie obywatelskiej na dwie godziny przed
^^csęciem każdego odczytu: (1153)

CZYTELNIE NOWOŚCI
Jeleńskiego — Nowy Świat nr 4. Bielańska 

otrzymały między wielu innemi nowościa- 
ostatnie powieści Sienkiewicza i Orze­

chowej w kilku egzemplarzach.—^- 
Miększy wybór dzieł historycznych i w ogóle

— Dr W. J. 'Tyrchowskl (syn), akuszer, prze­
niósł mieszkanie. Marszałkowska 45. Chorych przyj­
muje od 4 do 6. (3920)

— Dr med. A. Ilosenthal przyjmuje z choro­
bami nerwowemi od godziny 4 do 6. Orla 9. (1091

4046) Dr med. St. Kondratowicz, akuszer, przyjmuje 
od 9—10 rano i od 4—6 po poł. Marszałkowska 49.

Dent. E Seguinaud (Irancnz)l 
który pozostawał w jednym z pierwszorzędnych za­
kładów dentystycznych tutejszych przez lat siedm, 
mieszka na Świętokrzyskiej 17, przyjmuje od 10—5.

Dentysta Abramowicz,
Trębacka róg Wierzbowej (hotel Angielski). (1189)

Dentysta Gutzman, Bielańska nr 4. g 
...............—T"""®™ I

— Herbatę pierwszorzędnych chińskich plan- 
i tacyj bezpośrednio sprowadzoną, po cenach hurto­

wych sprzedaje detalicznie dom rolniczy II. 
hr. Skarbek i SI. hr. Ilonikier. Senator­
ska nr 28, Plac resursy kupieckiej. (1082)

— Host jurny czarne w wielkim wyborze 
i kolorowe od is. 18 poleca

na nadchodzącą kltllinh^ 
Magazyn paryski, łiecala I. (4054

Wielki Skład Mebli
Jana OLSZTYŃSKIEGO.

39. łowy-Świat. 39. 3995
Zaopatrzony w wielki wybór różnych mebli, gu- 

stownych, nowych fasonów, dokładnej roboty; za­
kłady stolarski i tapicerski przyjmują zamówienia 
na meble i roboty dekoracyjne, ceny umiarkowane.

Juljana Penkala
Skład Futer w Warszawie, ul. Sena­
torska Ci, otrzymał świeże fasony futer damskich 
i męskich i zaopatrzył magazyn swój w wybór naj­
piękniejszych ubiorów futrzanych, oraz w futra 
w "skórkach i w błamach. Przyjmują się również 
wszelkie zamówienia. (890) 

Wybarowe tonie po rs. 1.135 (9 złotych) poleca 
Skład tielizny J. NATśWBŁBTA. Senatorska 22. i

I ■ ___ '______ ■' _ I 1.1.1. ............... ' \

— Składy Wl. łowickiego: w War­
szawie Marszałkowska nr 40, Elektoralna nr 30 
i w Lublinie na Krak.-Przedm, polecają odstało i 
naturalne wina węgierskie, bordoskie, burgundz- 
kie, hiszpańskie i reńskie, cognac firmy Martell 
& Co., rumy i araki, likiery francuskie i holen­
derskie (Fockinck’a) oraz porter i piwo angiel­
skie. Wszystko z najlepszych źródeł i w najlepszym 
gatunku. Szczegółowe cenniki na żądania z pro­
wincji wysełają franco. Ekspedycja staranna i 
szybka.___________ f 120-1)

— ła, nadchodzące święta polecamy ob­
fite zapasy wystulych win węgierskich 
znanej dobroci, jako też wszelkie inne 
wina i trunki zagraniczne po cenach 
przystępnych. Jean Stiff & fils, Skład win 
ul. lltuga nr A3, wprost Nalewek. Ito Jtlji 
Składu Nowy Świat nr 25 (między Chmielną i a- 
leją Jerozolimską) obecnie wejście przez 
bramę w podwórzu na lewo. (1223)

Rady zarządzające
dróg żelaznych

warszawsko-wiedeMiej i wamawslo-ij^osiiej.
Z dniem 20 grudnia 1883 r. (1 stycznia 1884 r.) 

zniesione zostaną w komunikacji związku szląsko- 
polskiego zasad y taryfy wyjątkowej dla przewozu 
węgla kamiennego ze stacyj dróg żelaznych górno- 
szląskiej i prawego brzegu Odry do Sosnowic, nato­
miast wprowadzone będą z tymże dniem w komuni­
kacji lokalnej pomienionych dróg żelaznych nowe 
zasady dla przewozu węgla do Sosnowic.

Zmianie ulegną również zasady dla przewozu wę­
gla ze stacyj Sosnowice do stacyj dróg żelaznych 
górno-szląskiej i prawego brzegu Odry w związku 
szląsko-polskim.

Podwyżce ulegną również z dniem 20 stycznia (1 
lutego) 1884 r. zasady frachtowe dla przewozu wę­
gla w tymże związku ze stacyj Milowice do stacyj 
dróg żelaznych górno-szląskiej i prawego brzegu 
Odry. (1222)

1866 
)

100
100

100

hprlln 100 mar. i krótk- ter. 
Londyn 1 funt stert. „ »
1’aryż. 100 franków „ „
Wiedeń 100 guld. „ „

Papiery publiczno:
A"), Listy z. 3 okr. ser. I i U 
tyo Listy ł nowe z r. 1869 d. 
». „ « ii ni.
Wy zast. m. Warsz. serji I

. : : m
a , 77 , 7f 77 * •
Wy zast m. Łodzi serji I

Listy likwidacyjne dnia 
h.. „ _ małe.
S'lety Banku Ces. ser. I, II i III 

08 Poi. Premj. z roku 1864 
i n „ 1866
j Pożyczka wschodnia rs. 100 
Ul

AkCje

*<cje 
?se.ie
AvCj® ^eje

fieldy warszawskiej.
Iblir 3,g0 grudnia 1883 r.

n w r®-
„ „ rs.

Akcjo i obligacje:
dr. żel. warsz.-w. rs.
dr. żel. warsz. -b. rs. 100
dr. żel warsz.-terespol. 
dr. żel. fabryczno-łóazk. 
Banku handl. w Warsz. 
Banku dysk, w Warsz. 
Banku handl. w Łodzi, 
warsz. Tow. ub. od ognia 
warsz. Tow. fabr. cukru 

. '.je Tow. iab. cukru Józefów 
$»cje Dobrzel. Tow. iab. cukru 
jfjcje Tow. Lilpop, Rau i Lew.

oje Tow. Łazienek i Łaźni 
r*eje  Tow. zakł. przędz. Za w.

Lekcje Tańców
^polarn u siebie i po domach prywatnych. 
0)*<ta  Nowy-Śwint Mi 53, mieszk- 4, od Iron- 

-~R CbrMOwski, Art. Baletu. 4593

Jest do sprzedania

.MAJATEK
Jadający się z 2-ch mórg gruntu, wiąz z 
?M.vm domkiem położony za icgatką Peters- 
ł^rska, po prawej stronie, jedna wiorsta za 

sltowjzua, cena rs. 800. Wiadomość: ulica 
<kr; załkowska Ji 20.—Karol Hertel- 4<>03

NA PLACU WITKOWSKIEGO.
Dms 3-go grudnia 1883 r.

z końo. giełdy
żąd. pJae.

50 30 —d—■

41 20
8520

100 65
100 30 ntw.w
ICO 25
96 50
93,25
S2 80
91.90 —z—
86.00 —
88.25 —V—
8815 — d11—

■"9 ■—
11 8—

——- -■ d —
92 00 -- d—
92T0 d —
92.00

330.50
328. —-

325.
175.

1500
500.

_ __ 1000.
950.

245.

Wartość kuponów:
Od Listów zast. nowych 5% kop. 223"/,,.
Od Listów z. m. Warsz. s. Ii II k 86'/9. 
Od Listów zast. m. Łodzi kop. 444/9.
Od listów likwidacyjnych kop. 22/9

Tais'!

Cena okowity: 
z dnia 3-go grudnia 1833 roku. 

Hurt, skład garniec rs. 2 kop. 71. 
________ n wiadro rs. 8 kop. 33’ 

Udzielam lekcje kroju 
od lat 8 systemem W. Głodzińskiego, po do­
mach i u siebie, a zarazem mając pracownię 
sukien i okryć damskich, polecam się Szan. 
Paniom,—A. Kurowska, Złotą M 12. 4678

Pud Korzec
od | do od | do
kopi e j 9 k

Pszen. 242—250 sm. i ord. —“■ —
,, _ pstra i dobra — — —■ —-
„ „ biała . . . — — 780 840

wyborowa . — — 900 945
Żyto wyborowe 232 lunt. — — 600 630

„ średnie.................... — -*• 570
„ wadliwe ..... — — —

Jęczmień 2 i 4 rzęd. 202 f. — —* Z • —
Owies..................... 141 f. — — —• -—
Gryka.................... 202 f. — — — —
Rzepik letni.................... — — — —

„ zimowy 212 funt. — — — —
Rzepak rapos zim. 212 t. — — —
Groch polny 262 lunt. . — — — —
Ziemniaki........................ — — — —
Masło świeże funt ... —— -tai

„ solone pud . . , r— .
Siana pud....................... ' — __
Słomy pud . . . -. . . — -
Drzewo opał. twar. s. kub _ ■ - ___

„ miękkie „ — — — —

Bardzo taT
sprzedaje Garnitury i Szeslongi, różne Sza­
fy do sukien i do bielizny, Komody, Łóżka, 
Stoły, Stoliki do kart,-Umywalnie, Sz.afki no­
cne. oraz dwie Szafy używane. Zakład Sto­
larski, Leazao X: 50- 4680

Przez Rząd zatwierdzony i knucjonowany
DOM KOMISOWY 

pod firmą 

SALA LICYTACYJNA PRYWATNA
1) Przyjmuje na sprzedaż wszelkie rucho­

mości, towarv i wyroby fabryczne.
2) Wyprzedaje takowe każdodżiennie z wol­

nej ręki, a we Czwartki przez licytację.
3) Wielki wybór mebli nowych i używanych, 

tak wykwintnych, jakoteż skromnych.
Obstalunki na roboty tapiccrskie.

4) Dywany serwety, lustra, żyrandole, bi- 
żuterja; porcelana, szkło, garderoba

5) Obrazy przedmioty sztuki, bronzy i
wszelkie wyroby galanteryjne, kufry, walizy 
1 Otwarta codzioń od godz. 9 rano do7wie- 
czór, w Święta od 12 do 6._________  2854

KSIĘGARNIA
Skład Nut i Fortepianów

otrzymała na Skład Główny:

Listy z Konstantynopola,
przez

Jana Gnatowskiego,
Cena 90 kop.

W Do nabycia w znaczniejszych księ­
garniach^_______________3083r__________

IV owosć!
NajpiskilEjsu Podarek na Grazikj 

ALBUM 
Stalorytów Znakomitych Galeryj, 

jest to duży ozdobny Album z płótna an­
gielskiego, zawierający 25 szt. najpiękniej­
szych stalorytów. sławnych obrazów: r>- ' - 
ela Muiila,' Tiziana, Angella, Van ]- et-» | 
Rembrandta, del Sarto, da Vinci, Ri b. , sa i | 
wielu innych.—Cena Albumu rs. 3. t ęksu 
3 50 i 5 rs-> orft,! <)o rozniauyi h, oi o 
kóp do 30 rs. za szt. stalorytów, 

w Ksimnl, Sklałiie Pasłem l Fu i
B. BOLCEWICG Y,

Saski plac Aś 5, róg Królewskie,. *i>77  i

X«8CXMXXXXX0lXXXXK«XXXX
X NOWA POLSKA * 
5 rmw Konom j 
X Warecka 7,mieszk. 47,2pię- X 
X tro, w oficynie poprzecznej. * 
X poleca przy nadchodzących Świętach i X 
X Karnawale; Koronki i Hafty na baty- X 
X staeh, artystycznie wykończone. X 
S Przyjmowanie i wydawanie Koronek, 
fi od 10 rano do 1 z poł. 4674 X

XXXXXXXXXIO XXXXXXXXXXX

Tysiąc rubli N. 1000
dla Panny-Służącej, 
która w dniu 24 Maja, we Czwartek, znaj­
dowała się na Sumie u Fary, czyli u ś-"o. 
Jana, z lewej strony, niedaleko' Ambony i 
szczerze się modląc—płakała. A 24 Czerw­
ca, w dniu wianków rzucanych, do Wisły, 
między godziną czwartą a szóstą po połu­
dniu, szła Nowym-Światcm ku Krakowskie- 
mu-Przedmieściu, w czarnym syberynowym 
paltocie. Dla odebrania tych pieniędzy, że- 
chce wyżej wzmiankowana osoba zgłosić się 
w południe do pani Uszyckiej Nowy-Świat 
M 56. a mieszkania 14, od godziny dwuna­
stej do pierwszej wyłącznie. 4659

Nowo-otworzona Pracownia 
„MARJI,“ 

przyjmuje do roboty suknie, okrycia damskie 
i dziecinne, oraz bieliznę i znaczenie, po mo­
żliwie nizkiej cenie.—Tamże są do sprzeda­
nia gotowe Halki, Suknie i Szlafroki, Twar 
da .V 10, mieszk. 31, w lewej oficynie. 460( 

30 szt. dcbrych Kanarków? 
śp:ewaki wyborne pod gwarancją, tanio di 
sprzedania u Ernesta Liessnera w ^yrardowio 

W ziemi Hrubieszowskiej do wydzierżawieni!

H*  olwark
morgów 600, w ozem 450 gruntów ornych 5# 
pastwisk, 100 m. łąk. Osoby interesowani 
raczą złożyć lub nadesłać adresy do kanton 
Kurjera, pod lit. W. B 4^7^



• »

Towary wysortowane po cenach znacznie obniżonych.

| Jeclwa/biów9 Aksamitów 
i Towarów Bławatnych, 

B. SZYSZKA,
w Warszawie, przy ul. Niecałej Nr 1, (doili hr.

Slurtowy i detaliczny skład Towarów jedwabnych, 
pół-jedwabnych i wełnianych* tak czarnych, jak i 
kolorowych, fantazyjnych, przyborów do sukien i 
palt, Materjaly na pokrycie futer, Dolmanów i Po­

lonez, otrzymał i poleca między innemi:
po cenach umiarkowanych:

Kepsy meblowe, Adamaszki, Firanki, Artykuły na 
port jery i Kołdry gotowe, 3086R

Prowadząc od lat 15-tu Fabrykę spe­
cjalną obuwia damskiego i dziecin* 
nego, przy ulicy Świętokrzyzkiej pod Jfe 7 
i zyskawszy w ciąga tego czasu rzetelnością 
i dobrocią towaru," obok możliwie umiarko­
wanych een, liczną klijentelę otworzyłem dla 
dogodności Szanownych Kundmanów, filję mo­
ich wyrobów przy ulicy Nowy-Swiat pod Ab 
24, urządziwszy z komfortem i zaopatrzywszy 
się w wielki wybór eleganckiego obuwia, li­
czę zatem, że filja moja będzie się cieszyła 
tern samem uznaniem jakie sobie dotąd wy­
robiłem. Z poważaniem

4052 piotr Brzozowski.

! Ważne dla Dam!
SPECJALNA FABRYKA GORSETÓW

pod firmą

ulica Wierzbowa róg Niecałej, dom 
hr. Krasińskiego.

Wielki wybór gorsetów fiszbinowych, 
podług najnowszych fasonów paryskich. 
Gorsety atlasowe w różnych kolorach, 
jakoteż lenftiezki i dla osób pozosta­
jących w odmiennym stanie. Dla pon- 
sjonarek wyrabiają się gorsety do pro­
stego trzymania się. Obstałunki wykony­
wają się w przeciągu 24 godzin.

Ceny bardzo przystępne. 3052R

OWiECBi.

MŁOflY WIEK
który przez lat kilka pracuje w składzie ma- 
terjałów aptecznych, znający dokładnie język 
niemiecki, poszukuje w składzie takowym po­
sady. Oferty uprasza się składać: A. D. w 
składzie materiałów aptecznych p. A. 
Lipińskiego w Łodzi._____ 3055R

Gospodyni młoda
ze wsi, starannie wychowana, znająca się pra­
ktycznie na gospodarstwie miejskiem i wiej- 
skiem, poszukujemiejscaw Warszawie, lub na 
wsi,od Nowego-Roku. Osoby interesowane ra­
czą się zgłosić do 10 b. m.,_ul. Wielka łf> 5, 
2-gie podwórze u p. Machowskich. 3084R 

NA GfflW 
Ceny niepraktykowane. | 

Kołdry atłasowe, wełniane i tyftykowe, 
Bielizna damska, pościelowa i dziecinna, 
Wyprawki kompletne i Kołyski ubrane. 
Ceny niepraktykowane. Przyjmuje się wszel­
ka bielizna do szycia, tak ze swoich, jako 
z powierzonych matcrjalów. 3088R 

Konstancja B, M 
Nawy-Świat Ai 64, róg Ordynackiej. 

Szukajcie, a znajdziecie
o taniej, 3087R

Komisarz Kassy Miejskiej 
I-go Ucząstku,

podaje do wiadomości, iż prawnie zajęta na 
satysfakcję należności miejskich, altana do 
sprzedaży Wody Sodowej, egzystująca na 
Nowym - Zjeździe, obok Aleksandrowskiego 
mostu, z należącym do niej bufetem, słojami 
do soków, etc., w dniu 25 Listopada (7 Gru­
dnia) r. b., o godzinie 11 z rana, w powyżej 
wskazanem miejscu, przez licytację za go­
towe pieniądze więeej dającemu s< rzeda le 
zostaną z obowiązkiem dla kupującego, bez­
zwłocznego uprzątnięcia rzeczonej altany z 
gruntu miejskiego. _

W Warszawie, dnia 17 (29) Listopada 
1883 roku.

3069r Wojciechowski.

HAFTY5 
na sukniach, meblach, kołdrach, jedwabiami, 
złotem, wełną, na wszelkich matcrjalach. Apli­
kacje, haft sznelą oraz tanie znaczenie bielizny. 
Leszno Ak 21, w prawej oficynie If piętro. 

Barizn korzystny interes.
Jest do odstąpienia Piekarnia wraz ze 

sklepem z pieczywem, egzystująca lat 36. 
Targu dziennego od 30—40 rs., oprócz go­
spód. Wiadomość na miejscu w Mławie.

W36 K. Cybulska.

bo w mieszkaniu, sprzedaję bieliznę damską, 
męzką, dziecinną, koszule męzlrfe, z madepo- 
laniu, s cienkicmi webowemi gorsami, po rs. 
1.50, prane nięzkie, po k. 90, damskie z ma- 
depolamu z nicianą wstawką, po rs. 1.50, 
halki kortowe, haftowane, po rs. 2.50. Sena­
torska M 20, mieszk. 16, wprost kościoła.

TEOFILA FUKS.
Potrzebny jest

Pokój uastlcwany
z usługą i stołem. Adresy proszę składać u 
Szwajcara Rzymskiego hoteln._______4684
Z powedu wyja,.d i do Moskwy do sprzedania

dobrze procentujący przy pryneypalnej ulicy 
i w bar Izo dobrym punkcie. Wiadomość: ul. 
Jasna Aa 1. u rządcy domu._______ 4682

10 pudów Masła 
litewskiego, solonego, wybornie urządzo­
nego.—Ceni za pud rs. 15. sprzedaje się w 
domu przy ulicy Mokotowskiej Jfe 13. mieszk. 
6, od godziny 10 rano, do 1 po południu co­
dziennie. 4676

WAŻNE NA CZASIE!!
Jest do odstąpienia bardzo korzystny interes 
na jednej z pryncypalnych ulic, do nabycia 
którego potrzeba około rs. 1,500. Wiado­
mość: Nowy-Świat Aa 57, mieszk. 9. od godz. 

I 3 do 6 po Dołuduiu. 4683

LICHACH.
W dniu 12 Grudnia 1883 r. w mieście 

powiatowom Skierniewice, z upoważnienia 
rady familijnej odbędzie się sprzedaż ryczał­
tem przez publiczną licytację Handlu Win i 
Towarów Kolonjalnych pod firmą

J. Moral

56 DO SKŁADU

STANISŁAWA BAUMANN,
przy ulicy Elektoralnej .V 5, 

naprzeciw Banku 
nadszedł świeży transport:

CEMENTU 
PORTLAND ANGIELSKIEGO, 
Robinsa & Comp. w Londynie, 

oraz inne marki Cementu angielskiego.

Cegły i Gliny ogniotrwałej 
Węgli kowalskich _. . . . . . ,
Tektury smolowcowej.
Rur glazurowych i dren.

od roku 1814 egzystującego, od ogól­
nej sumy rs. 7,305 Kop. O7*/2, jako sza­
cunek przez biegłych inwentarzem wykazany.

W powyższym szacunku objęto są: Wina 
stare Węgierskie, Fraiicuzkie, Reń­
skie, Hiszpańskie w beczkach i w butel­
kach, Koniaki, Arahi, oraz wszelkie to­
wary kolonjalne. (.'rządzenie sklepowe, pi­
wniczne, sali gościnej, sali billardowej, wraz 
z billardem i przynależnym do niego kom­
pletem, maszyna do piłowania cukru, Labo- 
rntorjnm cukiernicze vz utcnsyljami i t. p. 
Bliższe szczegóły u W. Strakacz w Warsza­
wie, lub na miejscu gdzie inwentarz znajdu­
je się do przejrzenia.

W razie braku licytantów na kupno ry­
czałtowe w dniu 13 Grudnia r. b. rozpocznie 
się licytacja szczegółowa (detaliczna) wszyst­
kich powyżej wymienionych Win i towarów, 
od cen w inwentarzu na każdy przedmiot 
oddzielnie naznaczonych i trwać będzie ka- 
żdodziennie, do zupeluego wyprzedania ta- 
kwych. 3059-R

Do wszystkich Sklepów
Stowarzyszenia.

nadszedł 2203

Miód UPIEC
i sprzedaje się po kop. 30 za funt.

Essemja mowa
Aptekarza S. Radlauera,

w POZNANIU,
Jako ekstrakt skoncentrowany przewyż­
sza silniejszym zapachem wszystkie in­
ne wody sosnowe, przez co mniej jej wy­
chodzi.

Balsamiczny zapach tej essencji, roz­
pylony w mieszkaniach i oddychany, 
sprawia ulgę w cierpieniach piersiowych, 
oraz działa uspakajająco na nerwy.

W ten sposób można z łatwością w 
mieszkaniach, zaprowadzić świeże leśne 
powietrze, niewielkim kosztem.

Cena za flaszkę 75 kop. Sprzedaż w 
Warszawie, u Aleksandra Kocha, 
Krakowskie-Przeitmieśeie Aa 83. 30’6r

Lokal ©taeroy 
położony na 1-m piętrze, przy je­
dnej z pryncypalnych ulic, zdatny 
na magazyn lub kantor, do wyna­
jęcia od 1 Stycznia 1884 rJ Bliż­
sza wiadomość w Biurze Ogłoszeń 
pp. Rajchman i Frendler, Sena­
torska Nr 18. 3049R

I WYPRZEDAŻ |
różnych Cerat

I w Składzie ODić Pupicrowycli. | 
przy ulicy T’varde j Xi 1, I

obok kościoła W W. 88, 4310J

Jest do sprzedania lub zam any na do1” 
Warszawie.

Główna sprzedaż

łfeblarnia dc żelaza i

Praktyczne Podarki 
w®a 2 

STANIKI TRYKOTOWE 

„JERSEY?
w wielkim wyborze, polcea 

SKŁAD BIELIZNY i POŃCZOCH

J. NATANBLUTA
22. Senatorska 22. 4625

w
33 włók ziem pszennej z łąkami i lasem", 
służebności, w gub. Lubelskiej nad graj1? 
Austriacką. W a lotność: od 9—5 po. 
u p. Rządcy domu Świętokrzyzka 23.

w różnych gatunkach, oraz Pudhn' gęśt«L 
łabędziego i Edrcdonu tanio. Długa A«' 
wprost Cerkwi._________________4588

Motor iray ;
o sile czterech koni, potrzebuj’ do iabiL 
Leopolda Dietrich, przy ni. Wile/ei A'14/lj^

Bormaszyna i| 
nowe, z fabryk trancuzkieh, do sprzed®, 
nia. Obejrzeć można: Leszno At Ją mię<W 
11—3 po południu, stróż wskaża. 46g^

Dla amatorów
Z@\ Wielki wybór kanarków, dzień11?, 
/ (Wj Ai nocnych śpiewających ptaków, d 
k brze WłW1 an'e.ry 
*“^8® skich cennych i śpiewających 1 he 

ha kó w słowików inseparable i rozjo11 
■ psy, poleca Ernest Pesch3*>. 
y Nowo-Senatorska. hotel Lifewskjpz1;

Poszukuje się

WSPÓLNIKA
z kapitałem 10,000 rsr. . u- 

do interesu dobrze precentnjącego, istm' 
cego od 4-ch lat.—Ofert}’ pod lit. C. C' » 
przyjmuje Biuro Ogłoszeń pp. Rajchman’ 
Frendiera, Senatorska M 18. 303j<

Dzierżawa?
od Marca lub Czerwca 1834 r. jest do 
dzierżawienia Majętność OEto-ówkiW/W 
łyńekiej gub. Włodzimierskim pow. p<"k;jj 
na, oddalona od stacji kolei Nadwiślański 
Lubomi o wiorst 10. i stacji Dorohusk- 
wiorst. Gospodarstwo trzypolowe po 
dzięsiąt pięć morgów oziminy w zmian?’ 
ilość odpowiednia. Grunt pszenny iTTi' 
Powietrze tak jest zdrowe, że nikt nie 
mięta by jaka epidemjn tam się 
Wiadomość na miejsen. JdjZ

D. 6 (18) b. m. Gabrjel Szołdiej«ff

nione, G. Szołdiejew przez Pabianic^,* 
Pawłowice. 4<]jR

Maszyny 
do szyci^ 
na tygod°ioT 
raty po rS> 

Jul a! M

14. Mazowiecka 14.

^
76^8

^164^450
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polecają na sezon zimowy wybór najpiekniejszycli towarów

M A G A Z Y N Y FU

W JEDWABIACH: Ottoman, Merveilleux Changent, Damasse. 
Brocatelle, Reps, Surach, Faille Changent, Satin Holland, Aksamity 
czarne, gładkie i w desenie, Aksamity w kolorach, gładkie i pompadour, Peluches 
czarne i kolorowe.

W WEŁNACH: Cheviotte en poił de Bison, Ottoman, Serg;e, Ca­
chemire de Bindę, Cachemire foulee, Drap de Kars, Flanele francuzkie i kra­
jowe, Peluches angielskie, Chustki Hymalaja, Pledy, Kołdry watowe, Korty, 
Syberyny i Matelasse, oraz specjalny skład materjałów czarnych 
na pokrycia futer.

ZMZ JL O- Z 1ST F TT T H B
Sobole, Bobry kamczackie i amerykańskie, Lisy czarne, niebieskie i żółte, 

Tómaki, Nurki, Skónksy, Elki amerykańskie, Szopy, Opossum, Piż­
mowce, Popielice, Szenszyle i t. p. futra w skórkach i błamach.

Wybór najpiękniejszych futer damskich i męzkich, oraz mu­
fek, kołnierzy i czapek.

Puch edredonowy na funty.

MAGAZYN OBIĆ MEBLOWYCH I DYWANÓW
Materjały Meblowe jak Cretony, Jutty, Bouretty, Bourede soie, 

Atłasy, Koteliny, Adamaszki, Lampasy, Brokatele i Plusze jedwabne, 
Wełny różnego rodzaju, Utrechty gładkie i wyciskane.

Dywany francuzkie i angielskie, odpasowaiie i łokciowe.
Wielki wybór dywanów oryginalnych perskich.
Firanki i Story guipurowe, tiulowe, muślinowe białe i Creme, angielskie 

i francuzkie.
Pledy powozowe, Kołdry, Kapy na łóżka.
Chodniki dywanowe, kokosowe.
Serwety kretonowe, wełniane, gobelinowe, jedwabne, Velour Jutte haftowane 

zlotem. . -

MAGAZYN KONFEKCJI DAMSKIEJ 
posiada znaczny wybór Okryć, oraz Kostiumów, jak również przyjmuje wszelkie 
obstalunki w tym zakresie i wykończa podług ostatniej mody i z największą akura- 

tnością.

FILJA w Wilnie, ulica Wielka Nr 2,
zaopatrzona we wszystkie powyższe artykuły.

Prowadzenie Magazynów pozostaje w ręku doświadczonych specja­
listów i pod ” " osobistym Juljana Penkala,

3056R

jglllalEflEniallalEilgm
819848



!!Witaj nadchodząca Gwiazdko!!

'4

panuje wszędzie, z powodu nadchodzącej, tak dla wszystkich 
ważnei chwili, kiedy każdy, bleduy czy bogaty, konie­
cznie jakie zakupy zrobić musi dla uczczenia tego uroczy­

stego święta, dla tego też

tuzinów berwei deserowych białych lub kolorowych, za 6 szt 60 kon. 
iii J.,00G tuzinów Serwet stołowych dużych, za 6 szt. rs. 1.20, lepsze rś. 1.65. 
g 41,000 Obrusów białych lub kolorowych, z ireiiuzlą, lub buz, po rs. 1 za obr“" 
Ś 4,000 Ręczników adamaszkowych, 21/, lok. długości mających, po kop. 35.

10,000 łokci płótna Ręcznikowego wyborowego, po kop. 12 za łokieć, 
r 1,000 łokci Subaryny wyborowej na męzkie i damskie palta 
i

i

| po ceiacii istotnie podziwu godnych, jnjjteie i jmtajcie się!!
frjj Do tej niezwykłej sprzedaży świątecznej przeznaczonym został

ogromny WYBÓR TOWARÓW, a mianowicie:
Uj 3,000 Koszul męzkich, pranych, eleganckich, z kołnierzami i mank., po k. 90. 

3,000 Koszul damskich, z wstawkami i langietami, prześlicznie zrobionych, po
Bgj kop. 90.
Lj 10,000 łokci prześlicznej wełnianej materji, najmodniejszej na prezenty, po 
r kop. i6 łok.
| ae,ooo okci cudownej wełnianej! materji, w prześliczne kolory, po k. 20 łok. 
Ł 10,000 łokci Rypsów wełnianych, bordo, granat, brąz, czarny, olive, ciemno- 

aelony, po kop. 20 lok.
w 5,000 łokci wełniane! materji, (Haufó nouveaute), w krateczki na eleganckie 

B’® suknie po kop. 25 łok.
19,000 łokci Kaszmirów foulć w cudowni kolory, oraz czarny 2 łok., po70k. 
4,000 łokci Atłasu wyborowego, w najrozmaitsze kolory, oraz ezarny i biały, 

po kop. 05 lok.
$ 10,000 łokci Creasu półpłótna wyborowego, po kop. 9 łokieć.

10,000 łokei Perkalu białego, dobrego gatunku, po 9 kop., w najlepszym ga- 
M tenku 127, kop. lok.
J 10,000 łokci Cretonu zdrowia, białego, przewyższającego płótna, na koszule mę- 
y zkie i damskie, po kop. 13 łokieć.

tuzinów Serwet deserowych białych lub kolorowych, za 6 szt 60 kon.

z frendzlą, lub bez, po is. 1 za obrus.

y-iwuu** vi^vx.aiauwcgu wjuuruwugti. pu n.up. za łokieć.
----- --  — Sub ary ny wyborowej na męzkie i damskie palta, wszędzie kosztuje 

3; rs., ii mnie za rs. 2.65 łokieć.
1.000 .Chusłek wełnianych, dużych, czysto wełnianych, po rs. 3 Sztuka.

ICO Kołder watowych, dla sług, na kolendę za rs. 3.60 sztuka.
530 Kołder czysto wełnianych, tak zwanych s'awuekich, po rs. 3 sztuka. 

5.000 łokci Firanek nieihnych, wyborowych, po kop. 27'/a, 35 
i 40 łokieć.

'"kei Oxtortu czysto lnianego, na fartuszki. I1/, lok. szer., po kop. 20. 
S,00u Halek prześlicznych, pięknie wyszytych, po rs. 1.35 sztuka, (cena ni- 

• dzie niebywała).
SCO Majtek damskich, barchanowych, z wstawkami'i langietami, po rs. 1 szt. 

3,O0C 1 oltei EJarcb.anu Myl tonu zdrowia, wyborowego, po kop. 15 łokieć. 
4,00G łokci Kordków (draws de dames) 21/, łok. szerok., po kop. 65 łokieć. 

Chustek cudownych, z kołorowemi szlakami, po kop. 16 za chustkę. 
1,000 sztuk Płótna krajowego wyborowego (30*/3 łok), za rs. 4.50, najsto 

sowniejsze podarunki na gwiazdkę.
Ohstalunki z prowincji będą ekspediowane z jaknajwieksząakurathością 

sŁ*“44' i sumiennością. Adres: IZ. HERTZ, Dzika 1, Warszawa. 4581

w znanym powszechnie ze swej niebywałej taniości,

I SKŁADZIE TOWARÓW Różnych 
przy rop ulic Dzikiej i Nowelipek, dom Brauna Nr 1, nieszL 4, 

odbywa się codziennie

ul. Miodowa Nr 17.

Znakomity wybór 2861

< MATERIAŁÓW 
oraz gotowych ubiorów męzkich 
wszelkiego rodzaju, po cenach 

przystępnych, znaleźć można

M w Magazynie

SZELKI męzkie, ruchome,
Najpraktyczniejsze patentowane angielskie szelki inęzkie, systemu kółkowego, 

po rs. 1 kop. 50 i rs. 2 para.—Jedynie dla panów Wioślarzy, Gimnastyków, My­
si wych, Konno jeźdźców etc., poleca:

.SZfcłeićL JPłótrisi

R. JANKOWSKIEGO,
Krakowskie-Przedmieście Nr 15,

(dom hr. St. Potockiego.) 3024R

Skład fabryczny pod firmą

2914R

Zakład Introligatorski

WILHELMA KREUSCH,
istniejący od 1828 r., 

posiada w wielkim wyborze 

Gotowe Księgi Buchhalteryjne,
w mocnej oprawie, które sprzedaje wyłącznie tylko w swym skład*1* 

przy ulicy Żabiej Nr 4, 
oficyna pałacu Ordyn. Ilrab. Zamoyskiego.

Przyjmuje też zamówienia na księgi speeialnie linjowaąe, które jaknajdokładn^J 
wykonywa,

Obstalunki na prowincję spiesznie załatwia. 2878r

Świętokrzyska roę IV łodzimierskiej,
jak" zwykle najtaniej sprzedajei

Kaszmiry czarne i kolorowe, jako specjalność. ,
Korciki, Flanele i Barchany szkockie (nowość)
Materiały do pokrycia futer, palt i dolmanów.
Materjały prześliczne od 15 do 35 kop. łok. na suknia
Adamaszki jedwabne i wełniane.
Satins kolorowo i materjały szkockie w różnych gatunkach 
Multon, drap franęais i drap de Damei;w 4 różnych gatunkach. 
Nowość: Kaszmiry czarne i kolorowe, 1’/« roV!szer., po 36 kop. łok.

O nizkich cenach i dobroci towarów Szan. Eublicz- 
ść raczy się przekonać. " 2897R

Magazyn Materjałów meblowych 
Dywanów. Firanek, Serwet, 

itp. ■“tyliiułów do umeblowania służących,
POD EIRMA

W. OCETKIEWICZ,
Wierzbowa 4, Hotel An^ielNki.

poleca wielki wybór świeżo na-
deszłych, jakoteż i Materjały na meble, 3025R

TRAN LEKARSKI
tak żółty, naturalny, jakoteż biały, na parze oczyszczpny, polecają i 

Składy Materjałów Aptecznych | 

LUDWIKA SPIESSA i SYNA,
Plac Teatralny Nś 464 5 I i ulica Marszałkowska M 52,

obok kościoła pp. Kanoniezek ; pomiędzy iswiętekrayską i Rysią. i 
Wskutek tegorocznych wysokich cen Tranu takowy bywa często inną substan­

cją zafałszowany, zwracamy przeto uwagę, że tylko za dob ' 
cago się we flaszkach^ etykietą i kapslem firmy 
odpowiadamy.

MAGAZYN FRANCUZKI, ul. hr. BERGA Nr 16. 
poleca w największym wyborze, od cen najtańszych 

ZABAWKI i GRY TOWARZYSKIE 
zagraniczne i krajowe, wszelkiego roezaiu, zastosowane do rozwijania sił fizycznych 
i zręczności (tir Lance balles, Croquet, Passe-Boules) itd., nauczające i inne, oraz 
Ozdoby na Choinki, Bonbonierki i surprises, Przybory do kotyliona itd. 3085R

OGŁOSZENIE.
W leśnym majoracie „Dmitrow,® położonym nad rzeki Narew, przy wsi Orzecho*^ 

gminy Pomieehowo, pow. Płońskiego, gub. Ploekiej, 19 (31^) Grudnia 1883 roku, w Poni^ 
działek, o godzinie 11 rano, w obecności plenipotenta właściciela majoratu i zarządzają4^ 
go temi lasami, odbywać się będzie publiczna licytacja (in plus) na sprzedaż drzewa 
snąeego na trzech kolejnych eięeiaeh, z lat 1881. 1882 i 1883 i na leśnej osadzie (tej ost»' 
tniej przestrzeń piętnaście morgów) przypadających do wycięcia stosownie do planu 
spodarczego zatwierdzonego przez Ministerstwo Dóbr Państwa 20 Czerwca 1833 roku. 
szacunkowej sumy dziewięć tysięcy szesćset czterdzieści cztery ruble sześćdz1’ 
siąt cztery kopiejki (9644 rs. 64 k.)

Osoby życzące przyjąć udział w tej licytacji obowiązane przed rozpoczęciem tato' 
wej złożyć kaucję w stosunku '/io części szacunkowej sumy.

Licytacji odbywać się będzij ustnie i za pomocą diklaracyj opieczęiowanych, któr* 
powinny być złożone przed rozpoczęciem ustnej licytacji z 
łączeniem wskazanej kaucji.

Osoba utrzymująca się przy licytacji obowiązana będzie złożyć całkowitą sumę. /. 
którą ona nabyła drzewo, a to na ręce plenipotenta właściciela m ijoratu i to nie późn'^’ 
jak w dni dwanaście, od czasu odbycia się lieytaiji, to jest do dnia 31 Grudnia 1883 
(12 Stycznia 1884 r.) — Szczegółowe warunki o tuj sprzedaży Jdrzewa w obrębie leśny1: 
Dmitrow mogą być p zejrzane każdodzienuie w osadzie leśnej Dmitrow n Zarządzającego ts"1 
lasami Ridcy dworu Swierzyńskiego.—Płock 15 (27) Listopada 1883 r.
3J82R Plenipotent właściciela majoratu Okręgu Dmitrow, R. Radca Stanu K. Muller.

WiM-'
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(Jrzyby, jabłka suszone, powidła, pieczarki 
Ji borowiki do sosów, grich zielony. Tam­
że suknia nowa seledynowa, za rs. 12. Smolna 

Jfe la, inieszk. 7.  18686

Waszyna do szycia rękawiczek Rotha no­
wa, bardzo tanio do sprzedania. Bracka

Ać 6, m. 16. 2672
| ebłe do sprzedania z kilku pokoi, bardzo 
ill tanio, razem lub częściowo. Ztota 10 od 
Marszałkowskiej 5 dom, m. 15. 1S711,’

fortepian i cytra do sprzedania. Kro- 
hchma.na 30A, mieszk. 17. 18701

I fortepiany używane: krajowe i zagrani­
czne do sprzedania, strojenia i reperację 

przyjmuje Biernacki. Krucza JĄ 21, róg Alei 
Jerozolimskich. 18709°

I rządzenie sklepowe jest do sprzedania, 
Iz powodu przeniesienia interesu, za przy­
stępu,’). cenę. Nowy-Świat JĄ 12. 18700

M'a gwiazdkę. Fanszonów, szalików, chu- 
jąstek jeddwabnyeh, żabotow, krawatów męz- 
kich, halek, fartuszków, kołnierzy dziecin­
nych i damskich, sukienek, kamaszy i bieli— 
lizny dziecinnej duży wybór po cenach zni­
żonych, w składzie koronek ruskich. Nowy- 
Śwint 40, B. Wrotnowskn. 18623

(kołyska żelazna i wózek koszykowy d' 
Iłsprzedania za nizkn. cenę. Wiadomość na 
Pradze wprost Petersburskiego Dworca w 
domu p. Cweriwra pod JĄ 760 mieszk. JĄ 4,' 
drag o piętro.  18696

Meble do sprzedaniu z kilku pokoi, bardzo 
tanio, razem lub częściowo. Chmielna 25, 
druga brama od ulicy Marszałkowskie1, stróż 

wskaże. 18612

yeble ozdobne, garnitur orzechowy, szały 
jf[rozui ranę, tremo, szafki do bielizny, gar­
nitur angielski, ■ orko, łóżka, kredens, lu­
stra, toaleta, stół jadalny, umywalka, biblio­
teka, konsolki do kart, nocne szafeczki, ko­
moda, szeslong, dywany, firanki, lampy. 
Twarda JĄ 6, w podwórzu, w pałacyku, mie­
szkania 41. 18615

Oo sprzedania poloneza weln ana do fu­
tra, na osobę wysokiego wzrostu. Chłodna 
■V 10, I licyna, trzecie piętro, 1S707

(pianino b. mało używane: pierwszorzę- 
f dnej fabryki; garnitur mebli, lustra, kre­
dens, stół, krzesła dębowe, 2 szafy wielkie, 
2 szafki do bielizny, łóżka parvzkie. toaleta, 
umywalnia, krzesełka fantazyjni, stoliki okra- 
g’lc, koź^tkn angielska ?iks«iniit:i.n, z krzesłfi- 
mi, sofka Itnccka, biurko czarno, biuro dę­
bowe. wielkie, szeslong, pmiwun, 2 biblio­
teczki, obrazy, dywany, branki, lambrekiny 
oryginalne, kompozycje z terrakoty, lampy 
ścienne i inne rzeczy z 5 pokoi i kuchni ta­
nio do sprzedania. Sienna 3, m. 4. 18597* 
Żyrandol, świeczniki, kandelabry, lamp~ 

wisząca i stołowa, ample: różowa i nie­
bieska, tanio do sprzedania. Sienna 3. m. 4.

F'ortepian palisandrowy najnowszej ame­
rykańskiej konstrukcji do sprzedania. Wia­
domość: Włodzimierska AĄ 4, m. JĄ 6. 18702 

łlkrycie lufrzanne, pysznemi sobolami 0- 
ykładane, zupełnie nic używano za 500 rs.. 
suknia jasne jedwabne, kilka łokci koronki 
brabanckiej i innej, do sprzedania. Aleje J - 
rozolimskie 25, mieszk 16, od 9—l-?j. 
Kredens dębowy, ozdobnie rzeźby przy­

brany, umywalka orzechowa, do marmu­
rowego blatu; są do sprzedania, za przystę- 
pną cenę. Kięęlnnalna ,Vi 20.18314

17 toby miał wózek dla słabej osoby do zby- 
j\cia, zeehce udzielić wiadomość: Twarda 
Ńi 19, do właściciela domu.______18621
0ko sprzedania garnitur mebli napoleonko-
Ifwych i sofa. Śliska JĄ 5, 111. 6. 18680

o sprzedania para koni i sanki, w kan- 
torze najmu powozów. Bracka 14.2668

iwwrase   ■saannem 

 r-4J

(Panna służąca uzdolniona, poszukuje miej- 
I sea tu w Warszawie. Wiadomość: Nieoa- 
ła 12, od 3 do 4, u budowniczego. 18695

ho sprzedania 2 szafy orzechowe, rozbić- 
ranę. Ulica Żurawia JĄ 19, u stolarza.

jjiltro damskie tumaki ża 70 rubli do sprze- 
I' dania. Chmielna 2, mieszk. 1. 18522

1 o sprzedania, fortepian krótki, czarny, 
|jo 6 oktawach. Śliska 10, mieszk. 15. 18550

U o sprzedania dwa lustra prawie nowe, 
za bardzo przystępną eenę. Wiadomość 
każdodziennie, szkoła junkrów, Senatorska 

•V 13, stróż wskaże. 18693

Jtebłj trzy garnitury do sprzedania, stylo- 
jwy,rzeźbiony, Utrechtem kryty, ze stołem 
199 rubli; angielski white 10Ó rubli. Mar­

szałkowska 71, u tapicera. 18582

Ijanny potrzebne są uzdalniane do stani­
ków, upinhnia sukien i do nauki. Praco­

wnia K.. Makomaskioj, Marszałkowska 28, 
mieszkauia 5. 18713

(potrzebny ekspedytor do pieczywa, kau- 
| eja rs. 150. Freta Szeroka .V> l(j. ni. 7.

L ortepian palisandrowy o 7 oktawach, do- 
1'bry, prawie nowy, do sprzedania. Boni­
fraterska JĄ 13, lokalu JĄ 2, 18593

Fortepian krótki o 7 oktawach, palisan­
drowy. z blatem, 4-a szprejcami do sprze- 
diinia. Marszałkowska JĄ 69. 111. JĄ 18. 186 7

tłażąca zdatna do ksżdej roboty, posinda- 
pją.m dobre świadectwu, pragnie umieścić 
się w domu gdzie niewiele osób. Chmielna 
JĄ 23, mieszk. 7. 18706

h, eble ozdobne, garnitur orzechowy, szafy 
rozbierane, tremo, lustra garnitur' angiel­

ski, konsolki do kart, kredens, stół jadalny, 
stolik do samowara, szeslong, biuro, gnrni- 
turek napoleonkowy, łóżka, umywalnia, toa­
leta. szafki nocne, szafki do bielizny, lampy 
i firanki tanio do sprzedania. Róg Marszał­
kowskiej JĄ 26 i od Chmielnej JĄ 27, mie­
szkania 30. 17996

I utro lisy. rypsem kryte, kołnierz tuma- 
’kowy, mufka, kostjum wełniany do sprze­
dania. Elektoralna 6. mieszk. 22. 18641

SJortrety olejno: Władysława Warneńczyk 
■ j-va, Stefami Oztrrneckiego, Augusta Iii-go, 
b skup 1 Sołtyka, Stanisława Żołkiewskio- 
g >, Józefa Poniatowskiego, Henryka Wa- 
1 ziusża, Rysia Jana Jabłonowskiego, Igna­
cego Krasickiego i wielu innych. Obrazy 
olejne: Salwator Rosa Clod Lolin, sztychy: 
L'gge Raphaels, oraz dużo miniatur i akwa­
rel.i do sprzedania w księgarni B. Bolcewi- 
eza. Saski Plac JĄ 5, róg królewskiej. 18287

sprzedania oficerskie rzeczy mało u- 
(Jżywane. szynel podbity szopami z kara­
kułowym kołnierzem, 2 płaszcze, 3 mundury 
jeden z nich podbity szopami, 3 letnie szy­
nele, szlafrok, 2 czapki, jedna karakułowa, 
3 złote ordery, pasy do szabli i zegatek 
srebrny nięzkl ze złotą dewizką, po bardzo 
przestępnych cenach, ulica Złota JĄ 13A, 
stróż wskaże. 18830

Aa gwiazdkę po cenie kosztu halki fla- 
fęnelowe, suknie i sukienki dziecinne w pra­
cowni „Marji." Twarda JĄ 10, m. 31, wprost 
Ma rj ań sk i ej.18673

ho sprzedania futro męzkie skunksy i 
tumaki na kołnierzyk damski. Ulica Ogro­
dowa JĄ 5, mieszk. At 16, 3-e piętro, można 

zastać rano do 10 i od 2do6godzny. 18539

||o sprzedania fortepian świeżo wyre- 
gystaurowany, fabryki żąkrzewekiego, w do­
brym stanie,' przy ulicy Elektoralnej AĄ 7, 
mieszk. 11, w domu p. Śtopczyka. 18'94

Holman pluszowy, elegancki, na puchu i pod­
szewce jedwabnej, futro męzkie paltotowo na 
lis ich, z kołnierzem i mankietami karuku 0- 

wenii za rs. 35, oraz palto męzkie jesienne. 
Wiadomość: gmach teatralny pod filarami, 
Sień obok składu herbaty p. Stanisławskie- 
go, 2-e piętro, inieszk. 17,18486

naprzeciw apteki p. Lilpopa.
Polecam w wielkim wyborze: Hafty na dywany, Poduszki, Pasy na meble, (K 

raz wszelkie hafty: na. suknie, atlasie, aksamicie, plnszn. Kanwy, Desenie najmodniej­
sze. Wieszadła rzeźbione i inkrustowane ozdobione haftami. Towary Niciarskie i Galanteryjne

Gorsety prawdziwe fiszbinowe; po cenach nizkich.
2907 R HB.

Jkupno i sprzedaż.
1/ wity lombardowe kupuję. Ulica Aleksan- 
Itdria JĄ 16, m. 22. 18215
1 karpetld poimz'o'ehy, kamasze b”z "szwu, 
ppo cenach fabrycznych, koronki niciano, ru­
skie. Przyjmuje się szycio bielizny. Nowy- 
Świat 70, mieszkania 14.2035

o sprzedania garnitur tumakowy, gar- 
"rnitur grobowy (kaczki), popielico pod kró­
tki paltocik, wszystko mało używano. Chmiel- 
na JĄ 42, mie '4. 18636

}fortepian palisandrowy krótki, mnło tiży- 
'wany, opatrzony blatem metalowym, 4-a 
szprejcami, z silnym melodyjnym tonem, za 

rs. 300 do sprzedania. Ul. Świętokrzyzka As 17, 
w redakcji Wędrowca. 2625

Ijortepian w dobrym stanie do sprzedania 
za rs. 85, ulica Dobra JĄ 35,' mieszk. 25.

......   
łf ałżeństwo poszukuje razem miejsca od
1*1) Stycznia, mogące pełnić obowiązki: lo­
kaja, młodszej lub kucharki. Adresy w kio-
skil, Plac Ś-go Aleksandra. 2666
liaszynistą potrzebny jest zaraz, do dru- 
III karm E. Święekiej. Ńowy-Świat 21. 18655 
Itanny dobrze uzdolnione do wyszywania 

kapeluszy męzkich. potrzebne są' do maga­
zynu kapeluszy „R-iul,“ ulica Wierzbowa, 
wprost tcatiu. 18639

j otrzebne są 2 panny jedna do sukien, 
’druga do okryć. Ul. Przejazd JĄ 2 u M 
Jeżowskie j. 18528

ifeo sprzedania salopa na lisach, wełną 
jjkryta za rs. 30. Wiadomość w kasie ką­
pieli pod Rusałką, Przejazd 9. 18651

Do sprzedania garnitur mebli brokatelą 
krytych, szafa biurko, sofa. Zlot i JĄ 12, 
mieszkania 23. 18540

Fortepian czarny, piękny za rs. 240; drugi 
S rs. 65, zostawiono w komis w magazynie 
mebli. Marszałkowska 48. 18301
ę przedaje się 2 łóżka orzechowe. Długa 
1'Aii 28. mieszkania JĄ 4. 18524

Iiortepiany kupuję używane i przyjmuję
'w komis. Marszałkowska 48, magazyn 

mebli. _ 18675

Kftiika i wychowanie.
IVauka rękodzieł dla kobiet, Mnrszałkow- 
jiSka 53, zaczynają się kursa kroju sukien, 
bielizny, strojów, krawatów, buchhalterji.
\auczyc?el potrzebny na godziny, d a 
Jlprzygotowania chłopczyka do niższych kins 
ęininazjum realnego, mogący konwersować w 
Jeżyku niemieckim. Adresy zostawić pod cy-

A. B. w kantorze Kur. Wnrsz. 18644

l[aszyn Whoelera Wilsona kilka, bardzo 
JUpięknie szyjących, z gwarancja pozosta­
wiono do sprzedania, po bardzo nizkich ce­
nach, u mechanika Bansleben, Krakowskie- 
Przedmieśeie JĄ 61. 18556

PIERWSZA W KRAJU FABRYKA

PAKUNKU AMERYKAŃSKIEGO,
Nowo-Wielka M 5, dom p. Machonbauma,

WAWER, BAERERTZ & COMP.
Mamy zaszczyt zawiadomić niniejszem Zarządy Dróg żelaznych, jak również cu­

krownie i w ogóle wszystkie fabryki posiadając! motory parowe, iż otworzyliśmy 
pierwszą w kraju fabrykę pakunków amerykańskich, do opakowania buksów przy 
machinach parowych służących; produkt ten, jako niezbędny przy użyciu każdej 
machiny parowej, sprowadzanym był dotąd z zagranicy, my zaś pragnąc przyswoić 
go przemysłowi krajowemu, nieszczędzilismy trudów, ani też kosztów, aby zbadać 
wszelkie tajemnice tego wyrobu i po długotrwałej pracy, doszliśmy do tero rezulta­
tu, iż wyrób naszego pakunku, nietylko wyrównywa, ale nawet dobrocią użytych 
materjałów, przewyższa zagraniczny, z tą jednakże różnicą, że cena jest znacznie 
niższą, mamy więc nadzieję, iż Szanowni Konsumenci, ze względu na swe własne 
dobro,’jak również i naprzyjście w pomoc przemysłowi krajowemu, fabrykę naszą 
względami swemi zaszczycić raczą.  4564

Meble bardzo tanio różne gustowne gariii- 
■lltury mebli nowych i używanych oraz 
czarnych krytych Utrechtem i jedwabiem 
u tapicera na ulicy Miodowej JĄ 13 18 >71
t eble do sprzedania: garnitur, szafy, szafka 
i*F do bielizny, biurko, konsolki, lustro, kre­
dens, stół jadalny, garnitur angielski, sze­
slong, kozetka, 6 napoleonek, bardzo tanio. 
Sienna JĄ 4, od jfarszIlkowskiej 4-ty dom. 
stróż wskaże. 1866S

Z powodż wyjazdu sprzedają się suknie 
(damskie i łóżko podwójne z materacem, 
na sprężynach. Ulica Róż, domu .V; 10, 18548 

i> eble ozdobne z 6 pokoi, bardzo mało u- 
?|żywane, cale urządzenie, lustru, tremo, 
firanki, kandelabry, razem lub częściowo do 
sprzedania bardzo tanio. Zielna JĄ 4. m. 1, 
pomiędzy Złotą i Chmielną.18510

I* ublj goo za wyrobieire posady człowie- 
V młodemu, ogólnie i specjalnie wy- 

Jkłconemu. Uprasza się składać oferty 
Yu. redakcji Kurjera Warszawskiego pod Sig. 
•;Xlh£omośe. 18628

inteligentna, posiadająca języki: pol- 
cp, . ’ Irancuzki i rossyjski, poszukuje ząię- 
g.‘ kasjerka lub sjirzednjąca w księ- 
h’i,.!"’ w’ękśzym magazynie, lub jakimkol- 
V, - J pdpowietiniem przeifsiębierstwie. Kaucję 

kilkuset rubli, tnoże. złożyć. Olerty 
1. składać w Kantorze Kurjera pod adr, 
1'Ł^St.A. K.  .18635

pomebhF' uo 'fóBienia dziurek w 
Ulel‘źuie od sztuki. Twarda 1», aiefzk. 20.

A*C^a<ly > prace. 
fiCZniowie potrzebni są do fabryki wyro- 
gJbuw in echa ń iegnyel»-_ SzezvPr*a

Iolka łagodnego usposobienia, poszukuje 
miejsca w zacnym domu do szycia, wyre- 
ożenią pani, albo też do dziecka rodzaj bony. 

Chmielna JĄ 4, mieszk. 16. 18568 ?'

hwpuję książki polskie, franeuzkie, rosyj­
skie, sztychy, obrazy, akwarello, porce­
lanę, zegary, bronzy, meble, makaty, dywa­

ny i rozmaite przedmioty starożytne. B. Bol- 
eewiez, Saski Plac JĄ 5, róg Królewskiej.

IJianino za rs. 250, fortepian fabryki Krall
& Śeidler, o 7 oktawach, do sprzedania 

fortepiany i pianina do wynajęcia. Nowy- 
Świat JĄ 4.—J. llinz._______  17841_____
Iasnpa gazowa, o czterech płomieniach z 
jwagą, do sprzedania za pół ceny. Wiado- 

domosc w składzie obić Mazura i S-ki obok 
ratusza.________ 18554_____
Filiżanki i talerze fabryki Korzec, szafka 
f do tiiimizmatów. 2 komody i biurko maho­
niowe z bronzami, |>arawaniki do okien, lampy 
s Jonowe, świeczniki i kinkiety, do sprzedn- 
ni:i. Saski Plac .Vi 5, róg Królewskiej B. Bol- 
cewicz. _____________ 18286

|łOny niernki dostarcza każdego czasu, Al- 
Ijtred Jerzy Waliczek w Poznaniu. 2648 
nauczyciel potrzebny na wieś, do dwóch 
^chłopczyków. Wind.: Mokotowska M 1A, 
jhieszk. 3, od godz. 6‘/3 wieczorem. 18542 
łlSoby żrczace sobie mieć przyzwoitą z Pa- 
Jiryża guwernantkę, osobę do towarzystwa, 
b°nę lub dziecko, od lat 10 do towarzystwa 
Łwyeh dzieci, raczą pisać pod adresem: M-am 
Aleska, Pwis: rtie Broehant 11 (Batignolles) 
ult zgłosić się po bliższą informację w Wnr- 

s^jwie, Kanonia JĄ 22. 2 piętro. 18667 
i oszukuje się. bony polki lub niemki ifh 
’ trojga dzieci na prowincję. Wiadomość 
Łjb.Marsopa, Sienna 15a. 18681

francuz udziela lekcyj konwersaevj. 
gr^^olipki JĄ 22, mieszkania 1. 18704
j\wft®2y.clelka polka posiadająca grunto- 

i?z5’k franeuzki, niemiecki, z kon-

Lanny potrzebne są kompletnie uzdolnione 
^0 szycia bielizny. Elektoralna 7A m. 3, 
nj?rsza panna, która pracowała w pier­

wszorzędnym magazynie, potrzebna do pra- 
Nowy-Świat, 66.__ 18562

h*ądca gosp. polak, z Księztwa Pozn., żo- 
*Uiaty, bez familji, pierwszy rok w Króle- 
>, Wle mieszkający, biegły w swym zawodzie, 
£ szukuje posady od 1 stycznia 1884. Ła- 

®''iwe oferty ujwnsza się pod literami F. G.
Ljjte-regtante, Sieradz gub. Kaliska. 18537 
r,^iczFBpeć]aiiśta^ żonaty, posiadający 
jGChlubne świadectwa, przytem znający się 
e k gospodarstwie rolnem, poszukuje po- 
jj J’, uprasza uprzejmie o łaskawe nadesła- 
U) ofert do kantoru Kurjera Warszawskiego 
<2jjjit. K. W. 7. _______ 2650_____
jtężczyzna, który mógłby prowadzie in- 
j ‘teres handlowo-przemysłowy, potrzebny jest 
^.r'iz. Kaucja wymagalna, o warunkach do- 

2!a<t się można: Nowy-Świat Au 52, mie- 
<~anią 14, od godz, 2 do 9 wieczór. 18634 
[potrzebne maszynistki i zdatne podręczne 
1>,.° bielizny, przyjmują-się panny do nauki.

AĄ 38. mieszkania 5.18622

SM Włóczek Biowli i liteel
Bi. NOWY-ŚWIAT 51,

czyli Opony nieprzemakalne oraz takież Płótno w sztukach i na łokcie 
poleca

TCiKtor “W’oir-tLioiTxx, 
ulica Orla Jfe 7. 2951R



Interesu handl. 1 majątk.

no wynajęcia od Nowego Roku dwa 
spichrze lub składy na Pradze, przy ulicy 
Wołowej Jfe 252, wiadomość na miejseu.

»o wynajęcia od i stycznia 1884- mie­
szkanie z ogródkiem zdatne na mleczar­
nię lub inny tego rodzaju zakład. Wiado­

mość Marszałkowska Jfe 38.______ 18632

Iokój duży frontowy z meblami kawaler- 
skiemi, samowarem, usługą i opałem do 
wynajęcia dla spokojnych lokatorów. Mazo­

wiecka 6. 18633 1
Cio wynajęcia pokój przy familii, opał, 
I. usługa, samowar, Leszno 8, m. 21. 2644 
|}okój na 1 piętrze od frontu jest, zaraz 
| do odstąpienia, może być z meblami, opa- 
łem, usługą i z samowarem. Chłodna J5 33. 
Bo wynajęcia od Nowego Roku dwa du­

że pokoje, z przedpokojem i kuchnią, wo­
dociągiem i zlewem rubli 200. Złota 12.

no wynajęcia od Nowego Roku mieszka­
nie z ośmiu pokoi, przedpokoju i kuchni.

Twarda Jś 10.____________________ 18529
j|o najęcia dwa pokoje umeblowane, ra- 
IJzem lub oddzielnie, przy uliey Ordynac­
kiej Jlż 2, mieszkania 9. Wiadomość od go­
dziny 3—6. 2420
Cklep z oknem wystawowem, do najęcia. 
{Schmielna 9. 2624

Korzystny interes! Kawiarnia, z wyrobio­
ną konsnmeją, od b. dawna egzystująca, z 
powodu nieprzewidzianych okoliczności, jest 

zaraz do odstąpienia. Wiadomośefna miejscu, 
ulica Chłodna M 12, obok kościoła Ś-go 
Karola Boromeusza.___________ 18638_____
|ź awiarnia do sprzedania na dogodnych 
Jlwarunkach. Wiadomość: ul. Leszno M 37 
w dystrybucji.________________ 18627_____Z powodu choroby właściciela jest do 

sprzedania zakład fotograficzny bardzo ko­
rzystny na prowincji, w jednem z miast gu- 
bernjalnych. Wiadomość ulica Piękna Jś 
Id, mieszkania Jfi 12, od 2—5 po poł. 18536 Z powodu zmiany interesów, jest do wy­

najęcia od 1 Stycznia 1884 roku, w pier­
wszym domu za Bankiem, przy uliey Elekto­
ralnej pod M 4, lokal świeżo i gustownie 
odnowiony, składający si: z 6 pokoi, przed­
pokoju, pasażu i kuchni, w której znajduje 
się wodociąg i zlew, oraz spiżarni, wvgodki 
i 2 piwnie, z dwoma wchodami, częściowo 
lub w całości, za cenę przystępną. Wiado­
mość u stróża.______________  18637_____
lest do umieszczenia na hypotekę rs. 6,000, 

Jmoże być częściowo od 1,000 i mniej. Ul. 
5>ielna 3, m. 4, od 3 do 5 codziennie.

Z powodu wyjMdn do sprzedania Inb od­
stąpienia sklep z garkuchnią, w każdym 
czasie. Ulica Wspólna 5 domu, 18585

Magle dwa do sprzedania z powodu wyja­
zdu, za bardzo przystępną cenę. Nowo­
grodzka Jfe 5._____________ _______ 18525

Kawiarnia ze składem piwa i napojów 
gazowych przy ulicy Chmielnej pod 4 

z powodu wyjazdu jest do sprzedania za 
bardzo przystępną cenę. Wiadomość na 
miejscu.___________ ______________ 18538
Zakład gorzelniany z browarem i młynem 

parowym, 5 wiorst od stacji Skierniewice 
odległy, jest do sprzedania z wolnej ręki. 
Wiadomość u adwokata Przysięgłego Józefa 
Kirszrota, ulica Przechodnia 3. 18535

4'klep wiktuałów jest do odstąpienia. Ulica 
^Żelazna ł6 20E. 18557
Itagazyn strojów damskich z powodu wy­
li* jazdu do odstąpienia na bardzo korzy­
stnych warunkach, firma znana od lat kil­
kunastu. Wiadomość w fabryce rękawiczek 
G. Godlewskiego, Senatorska Jfe 3. 18666

Ho odstąpienia sklep spożywczy, wraz z 
dystrybucją. Krakowskie-Przedmieśeie 60.

RS. 50,000 do ulokowania w Warszawie od 
1-go Stycznia, razem lub częściowo. Wia­
domość: Marszałkowska N: 49, lokalu 6, od 

godziny 3—4 po południu.__________17588
[i o sprzedania kamienica i dom drewnia- 
j|ny, przytem ogród i 25 morgów gruntu, 
wraz z inwentarzem. Szacunek 18,000 reń­
skich. Zdatne na hotel. B izko stacji budują­
cej się kolei. Szczegóły u p. Wilke, Senator­
ska Jfe 29. ______________ 18617
Magazyn strojów do sprzedania, dobrze 

procentujący. Wiadomość w kiosku przy 
uliey Długiej, za cerkwią._____ 18601_____
Rs. 10,000 do wypożyczenia na 1-y numer 

po Towarzystwie, na kamienicę, w środku 
miasta Warszawy, lub majątek ziemski w 
gub. Warszawskiej. Nowogrodzka M 29, m. 11, 
od godzjny 10 rano.___________ 18584_____I poszukuje się osoby, posiadającej kapi­

tału rs. 6 tys. dla operacji lasu, a także 
może zarządzać majątkiem. Adresy składać 
w kiosku: Plac Św. Aleksandra, pod adre- 
sem A. A.____________________ 18587_____I pogrzebowy zakład B. Korpaczewskiego, 

skład trumien i wszelkich efektów pogrze- 
bowyeh. Nowy-Świat 42.__________ 1834
fi skład B. Korpaczewskiego, kupna, wy- 
Ij-pcjetitwy i zamiany starożytności, przed­
miotów domowego uż.ytku i ubrań damskich, 
i męzkich mało używanych. Nowy-Świat 42. 
L'klep norymberski do sprzedania. Kro- 
nchmalna 30a m. 3, od 2’/3—4. 18626

■umn 111 ■■■■lilii i   i ——im—irmr imm—

Dystrybucja jest do sprzedania, z powo- 
IJdu choroby, w dobrym punkcie. Róg Chmiel­
nej i Marszałkowskiej Aś 29. 18703

(klep wiktuałów do sprzedania, za cenę 
0 przystępna. Zielna Jś 8._______ 2663_____
(klep wiktuałów do sprzedania zaraz w do­
ił brym punkcie. Ogrodowa Jw 5,______ 18579
Sklep wiktuałów do sprzedania. Wiado­

mość przy uliey Hożej Jfe 32b. 2669

Ho odstąpienia sklep wiktuałów z dystry­
bucją, galanterją, odpowiedniem mieszka­
niem, dobrem powodzeniem, od Nowego Ko­

ku. Płock gubernjalne miasto, dom Ołsze- 
wiera, ulica Kolegialna, wiad. na miejscu.

Do sprzedania majątek ziemski, położony 
w Łęczyckiem, włók 11, w tern 14 mor­
gów łąki. Wymagalne zaliczenie 16,000 rs., 

reszta zaś pozostaje na gruncie. Wiadomość 
u adwokata przysięgłego A. Radwańskie­
go, Podwal Ni 20, oraz w Kutnie n kwater- 
mistrza miasta Chełmińskiego._______  18697
Dubli -SfltJO pożyczy na pierwsze numera 
jlhypotek Zawadzki. Krasińskie 6. 18692
Mający do sprzedania dom w Warszawie 

w środkowej części miasta, w szacunku 
od 60 do 120,000 rs. zechce nadesłać szcze­
gółów wykaz dochodu i wydatków, oraz osta­
teczną cenę, w kopercie zapieczętowanej pod 
lit. M. R. do kiosku na Placu Zielonym.

Lokale,
Dokój z kuchnią do wynąjęcia, pzzy ulicy 
I Leszno Jś 18._______ ________18051_____
(klep z pokojem za 450 rs. rocznie, do wy- 
jjnajęeia. Aleksandrja 17. 18050
| ieszkanie umeblowane frontowe, 1-e pię- 
lli tro, Szptalna 10, mieszk. 3, salon, pięć 
pokoi, przedpokój, kuchnia, do wynajęcia. 
Widzieć można od 1-ej do 4-ej._____ 2652

Sklep narożny, od ulicy Zielnej J6 5 i Zło­
tej 6a, wraz z pomieszkaniem, wanną i 
wygodami, w blizkości ulicy Marszałkow­

skiej i dworca kolei Warszawsko-Wiedeń­
skiej, przydatny na kantor, lub zakład prze­
mysłowy, do wynajęcia od Nowego Roku 
1884, za cenę rs. 1,200 rocznie, wiadomość

Doniesienia rozmaita

Osoba uzdolniona w czesaniu dam, poleca 
się miesięcznie 3 ruble, wieczór 50. Jasn*

3, mieszk. 6. 18453

I os jest do sprzedania, ćwiartka, do klasj 
j5-ej Wiadomość w kantorze tegoż pism*;

Ilbiady prywatne, przy ulicy Czystej )6 4, 
Umieszkania 23.______________ 18566
Ijończochy do nadrabiania od kop. 30, 
I przyjmuje fabryka pończoch. Ulica Zgoda 
X 1, trzeci dom od Chmielnej. 18652
(klejam specjalnie: szkło, porcelanę, ma* 
lljolikę, marmur, alabaster. Piwna 39.—Ja" 
błoński. 18705

Akuszerka W. D. ulica Bednarska Je 18, 
przyjmuje osoby spodziewające się słabo­
ści i na czas dłuższy przed. Wyłącznie po* 

trzebujących dyskrecji w osobnych poko* 
jach od rs. 15 i wyżej. Umieszczenie dzie- 
cka, właściwa opieka zapewnia się. 18671

Akuszerka M. Federowicz, przyjmuje da­
my na słabość w wspólnych i osobnych 
pokojach, od rs. 5. Jerozolimska 13. 18654

Mziecko do piersi, życzy wziąść matka 
ze świeżym pokarmem, zapewnia się su-

Akuszerka Natalia przyjmuje panie ży* 
czące odbyć słabość. Cena umiarkowana.

Hoża 14B, mieszkania 21. 18191 

ijrzybłąkał się pies myśliwski, pod .Nó 9, 
I mieszk. 1, Miedziana. W ciągu 3 dni je* 
żeli właściciel się nie zgłosi to inaczej za­
radzę. 18708

mienne opieka. Ulica Grzybowska Je 49. 
«amki do umieszczenia bez długu, u aku- 

szerki. Jerozolimska 15. 18653

namki wiejskie, u akuszerki, ulica Pań­
ska 19._____________________ 1864»

Hamka młoda zdrowa ze świeżym pokar­
mem u akuszerki, ulica Złota Jfe 5. 18663

Mdniu 30 b.' m. w południe, pomiędzy 
godziną 12-ą a 1-ą, zgubiono zegarek 
złoty damski, ankier kryty genewski, z de­

wizką złotą, przypiętą zwyczajną szpilką* 
Uczciwy znalazca raczy zwrócić takowy V 
nagrodą. Ulica Długa Ńi 17, mieszkania l3: 
Zegarek ten stanowił całe mienie biednej 
panienki._____________________ 18647 J

u rządcy domu.______ ______ 18602
Ijrzy zbiegu ulicy Miodowej i Długiej w
I narożnym domu Ńi 17, sklep i mieszkanie 
do wynajęcia. 18687_____
Salon o 3-ch oknach i pokój z meblami 

lub bez, z opałem i usługą, każdego czasu 
do wynajęcia, razem lub osobno, za przy­
stępną cenę. Wiadomość: Bracka J6 5, u 
stróża. 18689

Frumkin Bcia, Rybaki 10, największy wy­
bór wszelkich łóżek żelaznych, kołysek, me­
bli ogrodowych itp., po cenach niskich.

Globus P., Bielańska 5.
Mursztyn A., r. Bielańskiej 8, nowe używ.dek. 
Otwinowski T., Nowy-Świat 38. Zakłady 

stolarskie, tapieerskie i dekoracyjne, oraz 
meble gotowe.

Piechowski i S-ka, Marszałk. 60. rógPlacn 
Zielonego, meble nowe i używane, dekoracje.

RahongK.,N.Świat60, nowe, uż.dekor. eg.1845. 
Tarnowski J. i Ska. Królewska 23, mebla 

wszelkiego rodzaju po cenach zniżonych.
Załęski i Ska, Marszał.63, meble i rob. dekor.

MUSZTARDA (fabryki).
Arthur & Co., fabryka parowa, Leszno 4. 
Szweitzer A., parowa fabryka, Królewskal9. 
NACZYNIA KUCHENNE i GOSPODARSKIE. 
Bernstein A., Graniczna 9, meble żelazne.

NICI i NORYMBERSZCZYZNA.
Frybes F., Żabia 4, sklep. 10. galanter.i guzik!. 
Hackenberg&Legotke,wprostReformatów 
Ludwig A;, Senatorska 496, obok Penkali. 
Klink A., Żabia 4, galanterja i guziki.

OBUWIE DAMSKIE (fabryki).
Blechschmidt Stanisław, Obuwie dam­

skie, Nowy-Świat 58 i Czysta 2.
OGŁOSZENIA DO DZIENNIKÓW.

Rajchman i Frendler, Senatorska 18. 
OPTYCY.

Berent i Plewiński, Krak.-Przedm. 65.
Gerlach G., dawn. Kr.-Przedm. teraz Czysta2. 

PIECE (fabryki).
Stalewscy A. E., (dawniej), Tamka 17.

PIECE ZAGRANICZNE.
Cohn & Leichtentritt, Oria 7, kominki, ms« 

joliki, posadzki z terakoty, rury gliniane.
PIÓRA STRUSIE (fabryki).

Gliwic F., Senatorska 20, i fantaz., ceny nizkie.
Sachs Emanuel, pierwsza warszawska fa­

bryka. Tłomackie 9, 1-sze piętro.
PISMA PERJODYCZNE (redakcje).

Słownik geograficzny, Długa 47.
Rola, wydawca J, Jeleński, Nowy-Świat 4. 

PŁÓTNA i BIELIZNA (magazyny).
Arthur, Elektoralna 6, tania bielizna.

hozła zbłąkanego odebrać można, za zwr<‘- 
ceniem kosztów. Ulica Mazowiecka J« 1* 

nowy, u stróża._______________ 18710
li ginęła 22 Listopada r. b. suczka, maści 
/^szarej, wabi się Rozetka, z rffly mopsó«*- 
ktoby wiedział o" takowej, raczy dać zn»® 
do właściciela domu, Hoża 5, za nagrodą.^ 
I) in ozorek biały, ładny, do sprzedania- 
f Chmielna 28 beż litery, od 12-ej do 3-ei-^

J.03BQ jego H,eH3ypoD. — Bapnma 21 HoaópH (3 Ąesa^pH)V drukarni Kurjera Warsxawekiegti—PlacTeatrulny•nr 473c (nowy 5);__________________ _
^ltaałtłw. bzymunowskk » Seiwewa Redakoji Tadeum Gsap*Wd« «■» I

Kalhorn A., Krakowskie-Przedmieśeie <7. 
Radke G. & Żelisławski A., Miodowa 2. 
Rosenband Stanisław, Nalewki 14.

KANTORY WEKSLU.
Neumark Gabrjel, Miodowa 3.

KAPELUSZE ffabryW).
Leonard, Miodowa 11, wyr. kraj. Ceny niskie. 
MłodkowskiJan, Elektoralna21, zagr. i kraj. 
Truchliński W., Marszałk. 65, kapel, i czapki 
Weigt T., Krak.-Przedm., róg Królewskiej 

wyborowe kapelusze krajowe i zagraniczne. 
Weigt T., ulica Długa róg Miodowej, naj­

tańsze i najlepsze kapelusze krajowe.
KAPELUSZE SŁOMKOWE (fabryki). 

Dubrowitz Max, Świętojerska 30.
KSIĘGARNIE i SKŁADY NUT. 

Gebethner & Wolff, Krak.-Przedm. 15. 
Orgelbrand Maur., N-Świat 67,Senators.22. 
Sennewald Gustaw, Miodowa 4.

KSIĘGI HANDLOWE (fabryki).
Bock A. & Csernak F., Warszawska fa­

bryka ksiąg handlowych. Bielańska 5.
Haempel & Ehrling, Elektoralna 6.
Kreusch Wilhelm, Żabia 4, główny skład 

ksiąg buchalteryjnyeh, istniejący od 1828 r.
Winkler M., Tłomackie 9, księgi handlowe.

LAKIERY i FARBY OLEJNE (fabryki). 
Karpiński i Leppert, Elektoralna 33.

LECZNICE DLA ZWHERZĄT.
Sienna 6a. Porady od 8—10>/,r.i od 2—5 po poł. 

LITOGRAFIE.
Bukaty iSka, lit. pośpieszna, Świętojerskal2a 
Kohn Henryk, htogr. artyst. Elektoralna 3.

MASZYNY i ODLEWY (fabryki).
Berent T. & Adolph J., Wronia 33. Maszyny 

osie, sikawki, pompy, zaluzje (okiennice).
Friedl, Werner i Lion, Wronia 34, Zakłady 

mechanicz. Kotlarniamiedźiżelaz. Odlewnia.
Gerlach & Co., Srebrna 8, maszyny pomo­

cnicze dla fabryk i rzemiosł.
MATERJAŁY PIŚMIENNE.

Bazar szkolny, Krakowskie-Przedmieśeie 
36. 1-e piętro w prawej oficynie.

MEBLE (magazyny).
Dzięgielewski J., Świętokrzyska 8, zakła­
dy stolarskie, tapieerskie i roboty dekoracyjne.

APTEKI.
fcukatyB.,dzierż.Soltykiewicza. GranicznalO.
Ekerkunst, Leszno, fabr. wód mi u.sztucznych. 
Karpiński W., Elektoralna 35.
KncharzewskiH. gł.skł.wódmin.Sanator.il. 
Szteyner F., apteka dworu J. C. K. M.

Krakowskie-Przedmieśeie 63.
Wenda i Wiorogórski Krak.-Przedm. 47. 
APTECZNE MATERJAŁY i SKŁADY FARB. 
Lipiec M.. Graniczna 14.

ARTYSTYCZNE ZAKŁADY.
Gorzele w ski. Ma zow ieckall m alarniaporceL 

BŁAWATNE TOWARY.
Eriiner Ludwik Żel. Brama przy ogr. Saskimi 
JarzębskfL , Nowy-Świat 57. Towary tani<*. 
Rosenberg Żabia, wpr. br.ogr.Sask. SklepNs6.

BROŃ i PATRONY.
BekkerK.A J., fabr. i skład hurt.(znacznyrab. 

hurt.) i detaliczny. Krak.-Przedmieście 38.
ZieglerRobert, fabr. iskład, największy wy­

bór. Znaczny rabat hurtowy. Długa 29.
CUKIERŃ I E.

KwiecińskiE.Leszno28.wars.fabr.czekolady. 
CZYTELNI E.

Jelcński J. Nowy-Świat 4. Bielańska 9. 
Kulikowska Kaśylda. Elektoralna 7. 

DENTY ŚCI.
Neumark H. Niecała 4 i Wierzbowa 3.
Neumark M. Tłomackie 9,dawn.domRoezlera 

GALANTERJA.
Blumenberg,d.Wernic,Kr.Prz.85.d.Roezlera
StrausA., Marszałk. 50a,zabawki ifajerwerki. 
Wortman L., Wierzbowa 3, Miodowa 1.

GILZY (fabryki).
Ożarów et Co., Chmielna 4, wprostBelle-Vue. 

GORSETY (fabryki).
Haehle Gustaw, skład gorsetów parysk., try- 

kotarzy i tiurniur. Świętokrzyska 11.
Steiner Wilhelm, największa parowa fa­

bryka gorsetów. Świętokrzyska 24.
HAFTY SZWAJCARSKIE.

Górski A., Elektoralna 25, koronki,bawełnydo 
haftu i znaczeń, sprzedaż hurtowa idetaliezna.

HERBATA (składy).
Wilenkin L., Królewska 10, obok Giełdy.

JUBILERZY.
A rszagi Józef et Co., Wierzbowa 612 (n. 1)

Gałkowski Ln Marszałk. 59a, róg Świętokr* 
Jankowski R., Kr.-Przedm. 15, dom Potock' 
Józef i Ska, Elektor 5. Cenniki wyseła gratis* 
Straus L., Nowy-Świat 43, pościel gotowa- 

POŃCZOSZNICZE WYROBY (fabryki/. 
Haehle Gustaw, Świętokrzyska 11.

POŚCIEL GOTOWA. 
Chełstowski J., Czystą, hotel Europejski* 
Jaworski Jan, Nowy-Świat 67.

POWOZÓW (fabryki). 
Berger Karol, Leszno 6, wprost Rymarski®} 

POWOZÓW NAJEM.
Dąbrowski lgnący, Chmielna 10.

Nowy-światól, domhr.Stadnickw 
Motel Paryski, Bielańska 9.

RESTAURACJE. 
Herkulanum. Kr.-Przedm.. róg Bednarski®} 
Snowacki Stanisław, Długi 17.

SZKŁO, PORCELANA, FAJANS. 
Chwastkiowicz F., Miodowa 1.

TW ^,‘cha^’ kryszt. szkf*
y. h Ska’ Rym»rska2, rógSenatorS* 1 ** 

acniftner A., rog Senatorskiej i Bielański®!* 
SZUWAKSU (fabryki).

Gliński S., szuwaks, atrament, N.-Świat 
TABACZNE WYROBY (składy).

Greczny S., skład hurt, detal. Nowy-Świat3^* 
PodymowskiSŁ, skład hurt. Nalewki 13-

WINA (składy hurtowe).
Dobrycz S. & C., dost dw.JCKM.,egz.odl7^* 

WINA KRYMSKIE i KAUKAZKI&
Stein Herman & Co., Marszałkowska 
Zurabow J. Gr., Senatorska 25.

ZAPAŁKI t
Bieńkowski T., główna sprzedaż

A. Nowakowski i Syn, Bielańska 3. 
Kozłowski T., Główny skład zapałek 

jowych i zagranicznych. Senatorska nr
ZEGARMISTRZE. t 

Gołembiowski J., zeg. fach. Bielańska ' 
Zawistowski K., Wierzbowa, gmach tea 
ZNAKI METALOWE i PISANE ((•’’Sn* 

Bitschan P., Długa 47, i aparaty kość 
Poznański Józef, Długa 41.

ŻELAZNE WYROBY (składy). 
Straus A., Długa 39, filja Marszałkjg^-


